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B Mrak 16 października. 


Powiedziano, że konwencya francusko- 
włoska nie jest stacyą na drodze do Rzy- 
mu, ale na drodze do kongresu. Lecz może 
nie jest ani pierwszą ani drugą, lecz tylko 

kiem zmierzającym do umocnienia i u- 
trwalenia Włoch, tak iżby Francyą mogła 
mieć jakąkolwiek z nich pomoc, zamiast 

o dzisiaj sama musi ponosić cały ciężar 
Ích podtrzymywania. Stan Włoch jest zawsze 
eszcze tymczasowy, a to nie tyle dla tego, 
nie posiadają dotąd Rzymu i Wenecyi, 
lecz że są w oczekiwaniu dostania obu, 
a przeto tak względem rządu papieskiego 
jako i Austryi nieprzyjacielskie zajmują sta- 


dą jej następstwa, im mniej wykonanie jej 
napotka przeszkód materyalnych. Zresztą, 
dwuletni termin wykonania konwencyi od- 
biera jej wiele z jej stanowczości. Któż bo- 
wiem przewidzieć zdoła, jakie jeszcze w cią- 
gu dwóch lat mogą się zrodzić kombinacye 
polityczne, jakie zajść wypadki? Konwencya 
więc jest dopiero aktem; faktem jeszcze się 
nie stała, i dla tego wpływ jej na ogólne 
położenie polityczne takim jest tylko, że 
podniosła ona moralnie politykę Napoleo- 
na III tak w oczach jego przyjaciół jak i 
nieprzyjaciół. 


ale zarazem strategiczną i tłómaczy ją jeograficz- 
ne położenie Rzymu. Monitor dał także tekst de- 
peszy z dnia 23go września, którą p. Drouyn de 
Lhuys przesłał do barona Malaret, pełnomocnika 
francuzkiego w Turynie. Depesza ta, połączona 
z dawniej ogłoszoną <depeszą przesłaną do pana 
Sartiges, wyjaśnia cel i politykę Cesarza, ale dzien- 
niki nie chcą widać zrozumieć polityki cesarskiej. 
Panuje najwidoczniejszy dualizm zdań, Kiedy dzien- 
niki rządowe dowodzą, że Cesarz chce utrzymać 
niepodległość Rzymu, dzienniki demokratyczne, 
orleanistowskie , legitymistowskie i klerykalne 
wołają społem, że za dwa lata Rzym stanie się 
stolicą Włoch. Dzieje się to z nianawiści do kato- 
licyzmu, ducha partyi lub nienasyconej wymagal- 
ności. Monde nie chce wcale zrozumieć militarne- 
go położenia Francyi i potrzeby ściągnienia wojska 
z Rzymu, Według niego Cesarz powinienby wszy 
stkie inne interesa poświęcić. Każdy jednak bez- 


dostaje jej środków wymiany. 


Rzym 1 pażdziernika. 


a 


dziane. La Patrie przeto w gruby błąd popadła, 
doniosząc tak szczegółowo 
Sąrtiges z Piusem IX, wówczas, kiedy ta rozmo- 

nie była jeszcze nastąpiła. Tenże dziennik o- 


stanu finansów rosyjskich, ale także z dobrych u- 
rodzajów we Francyi i Anglii. Ile razy na Zacho- 
dzie urodzej jest dobry, Rosya jest gołą, bo nie 


Hr. Sartiges miał posłachanie u Ojca Sgo we 
środę d. 28 września dla oznajmienia mu ugody 
francnsko-włoskićj i doręczenia przytem, jak za- 

niają, lista od Cesarza Napoleona. Odpisu je- 
daak ugody dotychczas nie złożył ani Papieżowi 
ami kardynałowi sekretarzowi stanu. Wszystko, co 
w tym względzie oświadczył, było ustnie powie- 


o rozmowie pana 


wrażenie: Rząd petersburski zgodził się nakoniec 
ną uznanie języka polskiego i na założenie uni- 
wersytetów i szkół katolickich w Polsce. Cari 
samodzierżca wszech Rosyi usłuchał tedy głosu 
najwyższego Pasterza rzymskiego (sic!) Ab uno 
discant omnes. La Correspondance de Rome ogłasza 
dziś całą mowę kardynała Bonnechose przy otrzy- 
maniu kapelusza; dała zaś była z nićj same tyl- 
ko wyjątki. 


—- 


Kraków 10 pażdziernika. Cesarz JMć roz- 
kazał postanowieniem z 6go b. m. wyrazić mo- 
narsze zadowolenie z powodu zasług ; położonych 
podczas stanu wyjątkowego w Galicyi następują- 
eym osobom: . 

Fmporucznikowi i dowódzcy wojsk w zacho- 
dniej Galicyi baronowi Józefowi Bambergowi; mą 
jenerałowi majorowi i brygardyerowi wojsk ka- 
walerowi Franciszkowi Reichardtowi; — pulko- 
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KORESPONDENCYA CZASU. 


Wrocław 7 października, 


nowisko. W konwencji nie zrzekają się ani 
Rzymu ani Wenecyi, ale posiadanie ich 
przestaje być uważanem za warunek ich bytu, 
bez czegoby nieustające niebezpieczeństwo im 
zagrażało, Z tego punktu widzenia zapatru- 
jąc się na konwencyę, można w niej ła- 
twiej znaleść rękojmię pokoju niż groźbę 
wojny; raczej jedyny w dzisiejszem poło- 
żeniu sposób wzmocnienia Włoch, a tem 
samem Francyi, niż zabór Rzymu, za któ- 
rym poszłyby zawikłania europejskie i mo- 
że wewnętrzne niesnaski w łonie spółe- 
czeństwa francuskiego, i niż wątpliwy w 
skutkach a grożący może wojną powszechną 
zamach na Wenecyę. 

Nie wątpić, że zwołanie kongresu euro- 
pejskiego dla załatwienia wielu spraw Bpor- 
nych i położenia nowej podstawy dla poli- 
tycznego ustroju Europy nieprzestało być i 
dzisiaj ulubioną myślą Cesarza Napoleona. 
Ale czy widoki przyjścia jego do skutku 

są dziś większe niż rok temu, przesądzać 
niechcemy, ale wątpić nie przestaniemy. Ani 
Rosya, ani dwaj jej sąsiedzi nie radziby 
poruszyć na nowo sprawy polskiej; Prusy 
i Austrya nie pisałyby się na to, aby bę- 
dąc bliskiemi ukończenia pokojem po swo- 
jej myśli kwestyi księstw duńsko-niemie- 
ckich, miały przypuszczać inne państwa do 
wdawania się w tę sprawę; co do uregulo- 
wania stosunków włoskich, kongres raczej- 
by je utrudnił niż ułatwił, bo przygłuszone 
pretensye książąt włoskich i traktat ziirich- 
ski wyszłyby na wierzch, a Francya, co 
dziś samowłądnie o losie Włoch stanowi, 
musiałaby przypuścić innych sędziów do 
rozstrzygania. Kwestya wschodnia dziś za- 
pomniana, a nawet gałęź jej naddunajska 
przestała niepokoić Europę. Żadna więc 
z wymienionych tu spraw nienagli do zwo- 


t Nagła podróż p. Bismarka dp Paryża daje 
powód do najrozmaitszych domysłów. Wszyscy jej 
przypisują jakieś cele polityczne, i zapewne się 
nie mylą. Zamiar udania się p. Bismarka na dwu- 
tygodniowy wypoczynek do Biarritz jest tylko po 
zorem, i nie też już podobno z podróży tej nie 
będzie. Żeby celem podróży p. Bismarka do Pa- 
ryża miało być skłonienie Cesarza Napoleona do 
przyzwolenia na zmiany w traktacie handlowym 
pożądane przez Austryą, domysł ten mógł tylko 
w Wiedniu się zrodzić. Obecny stan rzeczonej 
kwestyi sprzeciwia się takowemu przypuszczeniu. 

adna też zapewne inaa specyalna sprawa nie 
spowodowałą wyłącznie tej podróży. Spowodowały 
ją wszystkie razem. P. Bismark jest głównym po- 
pieraczem przymierza prusko-rosyjsko francuskiego. 
Podczas pobytu cesarzowej Eugenii w Schwalbach 
i Baden-Baden nie przyszedł do skutku projekto 
wany zjazd ani króla Wilhelma z Cesarzem Na- 
poleonem, aui Cesarza Aleksandra z tymże, ani 
z równą pewnością zapowiadany zjazd wszystkich 
trzech monarchów razem. Wizyty oddawane Cesa- 
rzowej Eugenii, i serdeczne przyjmowanie jej w 
Baden Baden dozwalają wnosić, że zjazdowi sa- 
mych monarchów nie stoją w drodze zbyt wielkie 
przeszkody, i niezawodnie byłoby już przyszło do 
niego, gdyby z nim nie były związane cele poli- 
tyczne. Musi więc eo do tych ostatnich istnieć je- 
szcze dość znaczne nieporozumienie, skoro pro- 
jektowany zjazd nie tylko się odwlekł, ale się 
stał nawet wątpliwym. Otóż, podróż p. Bismarka 
do Paryża w tej chwili nie ma zapewne innego 
celu, jak usunąć resztę zachodzących trudności. 
Dowiemy się niebawem, czy p. Bismark osiągnął 
cel zamierzony. Jeżeli zjazd monarchów przyjdzie 
do skutku, będzie to skazówką, że i przymierze 
pomiędzy nimi nie będzie się już mogło liczyć do 
niemożebności politycznych. 

Wobec tego widocznego usiłowania Prus, aby 
postawić się na stopie jak najprzyjażniejszych sto- 
sunków z Francyą, z trudnością przychodzi o- 
znaczyć stopień przyjaźni ich ze sprzymierzoną 
dotąd Austryą. Przyjażń ta zachowuje dotąd wszel- 
kie pozory największej szczerości i serdeczności. 


stronny wie, że Rzym może żyć bezpiecznie w wa- 
ruukach, które mu naznaczono, że może żyć sko- 
ro będzie tego chciał, i że urok jego nie skrępo- 
wany względami świeckiemi, powiększy się. Ka- 
żdy bezstronny wie także, że należało cóś zrobić 
dla Włochów, które znajdowały się w położeniu 
krytycznem. Z rzeką Mincio, którą można wpław 
przebywać, Włochy nie miały granicy, a Turyn 
nie znajdował bezpieczeństwa, Włosi domagają się 
za granicę Adygi, ale na to potrzeba nowej woj- 
ny. Ugoda z dnia 15g0 ma to dla nich dobrego, 
że legalizuje. jedność Włoch i pozwala im prze- 
nieść stolicę do Floreneyi, Cesarz wziął środek 
między interesami Rzymu a Włoch. Włosi mogą 
dziś, jeżeli utrzyma się pokój, zmniejszyć armię, 
która je rujnuje; a jeżeli wybuchnie wojna, mogą 
znaleźć silną pozycyę obronną i nniknąć pierwsze- 
go obcesowego ataku, który im groził roku 1859. 
P. Mon był wezoraj przyjęty przez Cesarza; dy- 
plomata ten ma pozostać w Paryżu w charakterze 
ambasadora. Utrzymuje się przekonanie, że Cesarz 
pracuje, aby Hiszpania uznałą Włochy i przystąpiła 
do ugody zd. 15, co może obrócić się tak na ko- 
rzyść Włoch, jak na korzyść Rzymu. Zresztą czy 
to drogą kongresu, 0 którym znowu mówią, czy 
drogą układów z państwami katoliekiemi, Cesarz 
może obmyśleć dla Rzymu regulerne rządowe u- 
posażenie, które połączone z dobrowolnemi dara- 
mi, da papieztwn warunki bytu a co większa 
niepodległość moralną. 

Bawią tu artykuły Gazety Moskiewskiej, Dzien- 
nik ten nie jest zadowolony z ugody z dvia 15go, 
i uważa, że ta ugoda zmniejszyłą wpływ Papieża 
na katolików, których jest: wiele w Rosyi. Sąd te- 
go dziennika, połączony z pogłoską, że gabinet 
petersburski myśli wystąpić w obronie Rzymu, da- 
łyby do zrozumienia, że Rosya chciałaby pojeduać 
się z Rzymem, z warunkiem, iż on potępi Polskę. 

Na parę godzin przed wyjazdem z Paryża księ- 
żnej Maryi Leuchtenberskiej przybył tu jej 20le- 
toi syn. Nazajutrz był on w operze z Cesarzem i 
księciem Hubertem. Młody książę ma tu zabawić 
przez parę tygodni. Panuje zawsze zdanie, że Co- 
8arz sznka tronu dla niego. | 

Cesarzowa wróciła onegdaj wieczorem z Baden, 
gdzie doznała tylko grzeczności od królestwa pru. 
skich i księstwa Badeńskich. Z cesarstwem rosyj- 
skiem nie widziała się. Z Cesarzową wrócił hrabia 
Goltz. do Meaux na spotkanie 


jąc, iż Ojciec. Swięty prosił p. Meyendorfa, aby 


dzićj niż kiedykolwiek dalekim jest od wszelkich 
układów, od wszelkićj tranzakcyi z królem wło- 
skim. Jeżli nie uciekano się dotychczas do środ- 
ków ostatecznych, do klątwy większćj i imiennćj, 
dg interdyktu, to w niniejszój epoce ta straszliwa 


równie większe rozmiary. Kto myśli, że Papież 


w 

kazuje wielką nieznajomość zwyczajów dworu 
rzymskiego gdy twierdzi; że Papież przyjmował 
ion francuskiego w przytomności kardy- 
nała Antonellego. Nigdy sekretarz stanu nie jest obo- 
cnym żadnćj audyencyi, a Ojciec Swięty wszyst- 
kich gości płci męskićj przyjmuje zawsze sam na 
sam, wyjąwszy publiczne andyencye kilkudziesię- 
cią lub kilkuset osobom razem udzielane. Opisy 
takich audyencyj w obecności świadków cechę im 
nawet prawdopodobieństwa odbierają. Podobnego 
bąka dopuścił się Mémorial Diplowatique utrzymu- 


wnikowi dowodzącemu pułkiem huzarów rosyj- 
skiego W. ks. Mikołaja Nr. 2 Ignacemu Fratri- 
czewiczowi; — podpułkownikowi pułku huzarów 
ks. pruskiego Fryderyka Karola Nr. T baro- 
nowi Gustawowi Adolfowi Ottingerowi; — majo- 
rowi pułku piechoty Arcyksięcia Toskańskiego 
Karola Salwatora Nr. 77 Edwardowi Suchankowi 
i adjutantowi przy komendzie wojskowej, poru- 
cznikowi pułku piechoty króla hanowerskićego Je- 
rzego V. Nr. 42 Janowi Will. 


encyklikę biskupom polskim rozesłał! Rozmowa 
Pąpieża z p. Sartiges przeszłćj środy bardzo dłu- 
go trwała. Poseł udzielił wiele objaśnień Ojcu 
Świętemu względnie konwencyi. Tak np. miał mu 
wytłómaczyć, że wojsko francuskie ma Rzym o- 
płścić nie za dwa lata, lecz w ciągu dwóch lat, 
to; jest tak dobrze za kilka tygodni lub miesięcy 
lab za kilkanaście miesięcy. Okólnik kardynała 
Aqtonellego do nuncynszów w odpowiedzi na kon- 
węncyę został wstrzymany. Dwór rzymski czeka 
przyjazdu barona Bacha czy też innych okoliczno- 
ścj. Wczoraj zebrała się rada kardynałów w Wa- 
tykanie. Papież oznajmił im ugodę i o rady zapy- 
tát. Według wszystkich najdokładniejszych infor- 
macyj dwór rzymski zaprotestuje przeciw konwen- 
cyi i odrzuci wszystkie jéj punkta a odmówi fur- 
osią wojska nowego, którego utworzeniu kar- 
dynał Antonelli jest wielee przeciwny, lubo monsi- 
gaor Mérode za niem się oświadcza, na miejsce 
zá Francuzów wezwie Austryaków lub Hiszpa- 
nów. Gdyby mu tego nie dozwolono, chociaż kon- 
weńcya nie mówi wyrażnie, że załoga francuska 
nie może być zastąpiona przez inną, Papież o- 
W sila" iż gwałt mu się dzieje i Kzym opuści. 


Wiedeń 9go października. Wiener Ztg do- 
nosi, że Arcyksiężniczka Marya Teresa, córka J. 
ces. kr. Wysokości Arcyksięcia Albrechta przy- 
rzekła 6go b. m. za przyzwoleniem JCMości rękę 
swą Jego Wysokości Księciu Filipowi Wirtem- 
berskiemu., 

— Jenerał major i brygadyer wojsk baron Teo- 
dor Schloissnigg mianowany został przełożonym 
dworu JC. Wysokości jenerała jazdy, Arcyks. Ka- 
rola Ferdynanda. x 

— W niedzielnym numerze Ost. D. Post znów 
spotykamy się z naszym znajomym uniwersalnym 
korespondentem lwowskim, o którym po dwakroć 
wspomnieliśmy już w naszym dzienniku, z kore- 
spondentem, który, podając wiadomości z całego 
świata, brednie podaje z miejsca własnego poby- 
tu. Otóż doniósłszy ze Lwowa dziennikowi wte- 
deńskiemu, że wywóz broni z Prus do Galicyi jest f 
zakazany — o czem dzienniki niemieckie już dą- ijj 
wniej były podały wiadomość doiósłszy, że od cza” | 
sa ucieczki Wendrychowskiego, nadzór w więzie- l 
niu w gmachu pokarmelitańskim jest daleko su- I: 

i 


rowszy, że zmieniono nadzór i odtąd zabroniono if 
W/ ogóle bądźcie pewni, iż dwór rzymski dziś bar- | płci pięknej wstępu do gmacha więziennego; po---.. i 
daje następnie najciekawszą ze wszystkich lwow- 
skich wiadomości, korespondent bowiem pisze 


w tych słowach: „Schwarz, na którym ciężyć mą | 
| 
1 


wina ucieczki narodowego byłego naczelnika, ks. | 
Adama Potockiego (sic), jest uwięziony.“ Tak zna i 
stosunki osób korespondent lwowski, tak zna sto- | 
sunki tych osób, głośnych i znanych nie tylko 
w Galieyi lecz i w Wiedniu dziennik poważny, 
głoszący inseratami o swym nowym A nien 
Folio“ formacie, umieszczający Wprost Dez naj- 
mniejszego nawet znaku zapytania owę klasyczuą 


niegdyś broń od tak dawna nieruszana, może bar- 
dzo wejść w użycie. Nowy okres się zaczyna, w 
którym opór Stolicy Apostolskićj przybierze nie- 


bliski kompromisu z królem włoskim, że ma się 
ku, pogodzeniu zasady narodowości w myśli gło- 


łania kongresu. Pozostaje zatem tylko interes 
dynastyczny Cesarza Napoleona, i interes 
obrony narodowości.| 

Na tożby jednak Europa miała się zebrać 
w wielką radę, aby oddać przysługę oso- 
bistą Cesarzowi Francuzów i aby wypro- 
wadzić na scenę i przyodziać w paragrafy 
prawa publicznego ideę, którą większa część 
rządów uznać się wzbrania, choć się nią 
posługuje jako narzędziem ? 

Może nie wiele z prawdą minął się, cho- 
ciaż wyraził się w sposób nieco trywialny ów 
dziennik angielski, który podczas, kiedy na 
pierwszą wieść © konwencyi 15go września 
cała publicystyka i cała dyplomacya euro- 
pejska zachodziły w głowę nad znaczeniem 
tej umowy, wyrzekł, iż Cesarz Napoleon 
chciał zmusić Europę, żeby znów o nim 
gadano. Rzeczywiście, potrzeba może było 
Napoleonowi III dać nowy znak życia i rzu- 
cić Europie nową zagadkę, któraby jej da- 
ła do myślenia i okazała, iż niewyczerpał 
on jeszcze wszystkich środków, któremi mo- 
że naprzemian to uspakajać, to zatrważać. 
Uchylenie sprawy polskiej z widowni euro- 
pejskiej, odrzucenie kongresu, niepowodze- 
nie rozjemstwa w Ameryce, inicyatywa Prus 
w sprawie duńskiej zdawały się znów prze- 
nosić z Paryża środek ciężkości do innych 
stolic europejskich. Dłuższe trzymanie się 
Francji na boku musiało więc zostać przer- 
wane jakimś potężnym faktem lub przynaj- 
mviej aktem, a jest nim konwencya 15g0 
września. Nie jestto u Cesarza Napoleona 
próżnością Owa chęć poruszenia od czasu 
do czasu jakiej sprawy i przypomnienia się 
Europie, że się ma wolę i giłę _ lecz jest to 
dlań koniecznością utrzymania się na raz 
zajętem stanowisku. 

Położenie polityczne Europy w obec tego 
nowego krokn napoleońskiego nie da się 
inaczej określić, jak, że jest wyczękującem. 
Rzecby można, że się jeszcze nie obliczono 
i niepoliczono, co tem trudniej wypada, iż do- 
niosłość konwencyi i cel jej właściwy mniej 
zawisł od następstw jej bezpośrednich, niż 
od roli przyjętej przez wzgląd na nią przez 
mocarstwa, Tem mniejszych rozmiarów bę- 


Tak się przynajmniej przedstawia w organach 
prasy feodalnej, która daje do zrozumienia, że w 
razie konfliktu, któryby z powodu traktatu fran- 
ensko-włoskiego zajść mógł pomiędzy Austryą a 
Francyą i Włochami, Prusy stałyby po Stronie 
Austryi. Belgijska Indépendance odsłania nawet 
tajną konwencyą, przez którą Prusy. gwaranto- 
wały Austryi posiadanie Wenecyi. Takiemu zobo - 
wiązaniu się Prus nikt tu jednak nie daje wiary, 
bo, gdyby takowej rzeczywiście istaniało, byłoby 
zapewne zrównoważonem przez inne jakie odpo- 
wiednie zobowiązanie się Austryi względem Prue, 
a o takowem nie dotąd nie słyszano ani w obrę- 
bie kwestyi niemieckiej, avi w sprawie szlezwi- 
cko-holsztyńskiej, a to są jedyne dziedziny, w 
których Austryą mogłaby Prusom zrobić pewne 
koncesye. Nadto, troskliwe staranie się Prus O u 
trzymanie przyjaznych stosunków z Francyą 8prze- 
ciwia się zupełnie podaniu dziennika belgijskiego. 
Wogóle pannie w Prusiech dość powszechnie prze- 
konanie, że dni przymierza Prus z Austryą są po- 
liczone. Trwałość jego nie przeciągnie się zbyt 
długo poza czas stanowczego zawarcia pokoju 
z Danią i uregulowania sprawy szlezwicko-hol 
sztyńskiej. : 

Co się w szczególności sprawy tej tyczy, pru- 
ski wpływ staje się coraz przeważniejszym w księ- 
stwach naddelbiańskich. Ustala się w nich prze- 
konanie, że tylko w ścisłem związaniu się z Pru- 
sami mogą znależć ubezpieczenie przyszłych swych 
losów. Książe augustenburski zmienił także dotych- 
czasowych swych doradzców ministeryalaych, któ- 
zych z! ża przeciwników praskich, Pełno- 
mocnik Jego; Ablefeldet, bawiący obecni w Berli- 
nie, ma mieć upoważnienie do traktowania o wa- 
runkach przyszłego związku księstw z Prusami. 

Sprawy wewnętrzne Prus zostają jeszcze w za. 
wieszeniu. Polemika dziennikarska nadaremnie u- 
siłuje wpłynąć przed zwołaniem sejmu na ewen- 
tnalny bieg ich. Mam na myśli polemikę prasy 
feodalnej, która szamocze się jak szalona przeciw 
wszelkiej konstytncyjno - parlamentarnej opozycji, 
i grozi jej zniszczeniem, jeżeli się nie zastosuje 
do wymagań rządu. Zamach stanu ma na ustach, 
wymówić tylko jeszcze słowa tego nie śmie. 


Paryż 7- pażdziernika. 


Dzisiejszy Monitor podał tekst ugody z dnia 15 
września, połączonej Z protokółem obowiązującym 
Włochy do zmienienia stolicy w Sześć miesięcy j 
z deklaracyą liczącą te sześć miesięcy od uchwały 
Izb włoskich. Ugoda obowiązuje Włochy do Bzano- 
wania niepodległości Rzymu, ale dajeim prawo od- 


+ 


parcia, choćby siłą, wejścia do tego miasta wojsk 


państw obcych. Ostatnia klauzula jest polityczną, | część na zmianie pieniędzy. Pochodzi to ze złego 


Cesarz udał się sowania powszechnego i jedności Włoch z prawa- 
mi kościoła i religią, ten dziwnie się ładzi. Pius 

nigdy w tym względzie przekonać się nie da, 
a jednak jest on najbardzićj tataj zbliżony współ- 
czaciem do Francyi, najbardzićj, że tak powiem, 
Francuzem. Ioni dygnitarze niemal bez wyjątku 
praguą okupacyi austryackićj, austryackićj załogi. 
Ze wszystkich europejskich mocarstw jedna tylko 
Austrya ma tutaj mir, wiarę i zaufanie; Francyi, 
mało kogo wyjąwszy — nikt nie labi, począwszy 
od liberalistów, którzy pragną wyjścia Francuzów 
jak najprędzćj aż do stronnictwa czynu, co ich 
łosar, i do stronnictwa papieskiego, co ich nie 
nawidzi, 


małżonki. Tego samego dnia przybył p. Bismark, 
i po widzeniu się z Cesarzem i p. Dronyn de 
Lhuys udał się do swej córki bawiącej w Biarritz. 
Przejedzie on z powrotem przez Paryż za dni kil- 
ka. Nikt nie pozbawiona, aby podróż p. Bismar- 
ka była ogołocona z celu politycznego. Pokazuje 
się dziś, że nie tylko cesarstwo rosyjscy i króle- 
stwo wirtembercy przybędą do Nicei, bo udadzą się 
tam także na zimę księstwo pruscy. Do tych ru- 
chów koron i dyplomatów należy dodać wyjazd 
króla belgijskiego do Niemiec na miesiące i bliski 
Przyjazd lorda Clarendona do Paryża. © 

Zapewniają, że nie zanosi się na przymierze z Ro- 
syą, które odpycha z dumą Gazeta Moskiewska 
w chęci skończenia przedewszystkiem z Polską, 
że jeżeli nie chodzi Cesarzowi o prosty rozdział 
mocarstw i czekanie na decyzyą W sprawie wło- 
skiej, ma on na widoku kongres. Kongres, uważany 
dotąd za bajeczny, ma stać Bię rzeczywistością. 
Ma być dziś za nim Anglia nawrócona przez króla 
Belgijskiego i ukołysana ugodą 15g0 września. Na 
tym kongresie ma być ułożone mezzo termine w 
kwestyi włoskiej, duńskiej, polskiej i inych. Myśl 
kongresu rzucona po raz drugi, zabawi dobrodu- 
szną publiczność. Gdyby Cesarz doprowadził do kon- 
gresu i gdyby kongres uznał sprawiedliwość, mo- 
żnaby powiedzieć nie „FEmpire c'est Vimprevue*, 
lecz „l’Empire c'est l'impossible“. | 

Postęp Rosyi w Kaukazie i Azyi niepokoi co- 
raz więcej Anglię. Widać to z Examiner i Eco 
nomist, Wszystkie dzienniki angielskie zajmują się 
także Danią i Szwecyą i chciałyby one* ocalić. 
Czy przekonane o niebezpieczeństwie, zażądają 
z czasem użycia siły ? ada: 

Ks. Napoleon wrócił ze Szwajcaryj dlą poże- 
guania się z ks. Hubertem, który ze swej strony 
zatrzymał się tu dla pożegnania SIĘ z Cegarzową. 

Cesarz mianował kilku senatorów, między jnne- 
mi ks. Montebello i p. Adolfa Barrota. Jątro Mo- 
nitor ma zawiadomić o zmianach, które zajdą w 
dyplomacyi. Do Berlina będzie posłany p, Bene- 
detti a do Frankfarta p. Reculot. Mówią, że z po- 
lecenia Cesarza ks. Morny ma wnieść zwyczaj 
angielski i przedstawić Ciała prawodawczemu, za- 
raz po mowie tronowej, projekt do adresu, nad 
którym rozprawy mają być krótkie. Toż samo ma 
uczynić p. Troplong w senacie. Jeżeli Cesarz chce 
tym sposobem pniknąć nowego rosyjskiego adresu 
Ciała prawodawczego i mów takich jąk pp. de 
Boissy i de la Rochejacquelein, cel jego byłby 
dobry. Nie podobna przypuścić aby zmiana dąży- 
ła do usunięcia mów takich jak pp. Segura, Bon- 
jean, Juliusza Favre, Guóroult, Havin itd, Cała ta 
wiadomość musi być błędną. 

Kurs rubla rosyjskiego w Paryżu zeszedł do 
2 fr. JO e. Rosyanie skarżą się, że tracą trzecią 


dało powód do manifestacyi liberalnćj onegdaj 

chwili capstrzyka. Mazyka huzarów francuskich 
gfała na placu Colonna; gdy wyruszyła następnie 
kü koszarom położonym przy placu Barberini, 
kilkotysięczny tłum pociągnął za nią, a mnóstwo 
głosów wołało: Niech żyje Francya! niech żyją 

ochy! niech żyje Napoleon i Wiktor Emanuel! 
Zamdarmi papiescy chcieli na lud uderzyć; lecz 
policya franeuska wiedząc dobrze, iż Włosi, gdy 
mąnifestacye robią, uzbrojeni są od stóp do głów, 
i przewidując wielki rozlew krwi usanęła żandar- 
mćryą papieską i .sama porządek utrzymywała. 
Kilku ze sprawców manifestacyi aresztowano. LOs 
sęrvatore romano ostry artykuł o nićj ogłosił; u- 
żył on najgrubszych wyrazów wspominając o tych, 
cy ją wywołali. Obelgi takie jątrzą jedynie Wło- 
chów i gwałtowniejszą w nich zemstę rozpalają. 
Papież był d. 29 w hospitium św. Michała, gdzie 
całkiem przeciwną znowu chciano uczynić na cześć 
jego manifestacyą, ale Ojciec Swięty wyszedł tyl. 
nemi drzwiami i odjechał boczną ulicą. Manife- 


Talbot wrócili nareszcie z wędrówek; kardynał 
Bpnnechose złożył Papieżowi 150 tysięcy franków 
a kardynał Goidi arcybiskup bonoński 500 szku- 
dów tylko. Kardynał Bonnechose d. 29 września 
objął kościół św. Klemensa nadany sobie przez 
(apieża. Na téj ceremonii znajdował się hr. Sar- 
tiges, ale bardzo smutny i upadły ną duchu. Jest 
oh osobiście stronnikiem Papieża a zawołanym 
njeprayjacielem jedności włoskićj, W okolicach 
irosinone oddział ochotników francuskich i żan- 
rmów papieskich miał dwukrotuą utaręzkę z roz- 
(ójnikami. Bande roprószyła się, zostawiając pię- 
u ludzi rannych i zabitych. 
| Dziennikarstwo klerykalne we Włoszech jak 
dajdziwacznićj sądzi o naszym krajn'i o encykli- 
e. Armonia ogłosiła artykuł, z którego dość kilka 
yrazów przytoczyć, by dać wyobrażenie o spo- 
sobie, w jaki prasa klerykalna Półwyspu pisze hi- 
storyę: „Encyklika Papieża do biskupów polskich 
doskonałe iwszędzie a nawet w Rosyi uczyniła 


A jednak zawarcie konwencyi 15go września 


stącye ciągłe zaczynają go wielce; utradzać; jest 
og niemi znużony. Monsignor Mérode i monsignor 


wiadomość o księciu Adamie Potockim. | 
— Wiener Ztg ogłasza w numerze niedzielnym 
sankcyę cesarską ustawy sejmu gz yo h 
mającej zą przedmiot tryb wyboru pos sej o Ra- 
dy państwa przez sejm krajowy. RE Ba Raj- 
wyższa kontrasygnowaną jest przez Dr. eichen- 
steina i br. Friedenfelda. : Peje 
— Wśród zamięszania sprawionego w dzienni- 
karstwie wiedeńskiem konwencyą z 15 wrześnią 
odzywały się tu i owdzie głosy, aby wobee nie- 
pewnej przyszłości zabezpieczyć się zawczasu w 
domu, to jest porozumienie z Węgrami do skutku 
doprowadzić. Głosy te, ponawiające się od czasu 
do czasu przy każdej sposobności, która „w naj- 
dalszej nawet przyszłości groziła zakłóceniem po- 
koju, wywołały wreszcie artykuł półarzędowego 
Botschaftera, którego treść następująca. - 
„Wobec niebezpieczeństw, które zdają się zagra- 
żać Austryi, przemawiają liczne głosy za ryczał- 
towemi ustępstwami dla Węgier. Rady takowe, 
wywołane w gruncie patryotycznem przekonaniem, 
że wobec niebezpieczeństwa zewnętrznego należy 
skupić wszelkie siły wewnętrzne, polegają na 
mylaem zamięszaniu tego, co jest niezmieznem i 
koniecznem w polityce, z tem, co jest w niej 
zmiennem, przemijającem. Połączenie wszystkich 
sił pa podstawie zaszczytuej zgody jest wśród ja- 
kichkolwiekbądź okoliczności koniecznością, od 
której żaden rząd nie uchyli się. Ministerstwo 
Szmerlinga również dąży do tego celu. Atoli wiel- 
kie pytanie, czy wszelka zmianą w stosunkach 
zewnętrznych powinna pociągnąć za sobą zmianę 
dobrze obmyślanego wewnętrznego systematu ? 
Zmiana systematu nie wyprowadzi na jaw odrazu 
sił ukrytych, ani zdwoi obronnej potęgi państwa, 
Ugoda, w jakiejkolwiekby sposób nastąpiła, mo- 
żliwą jest tylko wśród gorących walk, wśród wiel- 
kich starć sprzecznych opinij: czasy Za% walk we- 
wnętrznych nie wiodą siły ku skupieniu. Rząd ma 
na oku w polityce owej przedewszystkiem jeden 
cel tylko niezmienny: pomyślność ogółu monar- 
chii; dla tego ani ostre słowo tiene nad 
Sekwaną nie skłoni rząda do obsypania Węgrów 
koncesyami, ani wieść pokojowa sg woj pego 
żądań wobee Węgrów. Niechaj za zm ędą 
przekonani, że polityka rządu nie a i > nacji, 
Konwencya z 15 września nie prowadzi TY Wẹ- 
gier urzeczywistnienia żądań sejmu Z T. a bo 
żądania te są niezgodne z dobrem monarchii, Po- 
lityka takowa rządu nie ulegnie zmianie, a wszel- 
ka spekulacya na przeważenie rządu wywołane 
wypadkami jest zgoła chybioną. Jeżeli groza po- 
łożenia nie odwiedzie rządu od redukcyj armii 
to zaprawdę obawa nie skłoni go do nadania, 
koncesyj sprzecznych Z systematem, któremu po 


dziś dzień hołdował. Ministerstwo Szmerlinga, któ- 
re tyle złożyło dowodów stanowczości i stałości, 
nie ugnie się pod naciskiem takiej obawy." 


2 | CZAS z Wtorku 11 Pażdziernika 1864. 


cyi, tyczącego się organizacyi armii papieskiej: 

W 3cim artykule Śancusko-włoskiej ad | 
postanowiono utworzenie papieskiej armii z kato. | 
liekich ochotników. Dowiaduję się z dobrego Źró-| 
dła o planie, podług którego armia ta być złożona. 
Składać się ona mą z 12,000 żołnierzy: z 6000 
żołnierzy francuskich, oficerów i podoficerów, a| 

00 Polaków. Polacy są katolikami, dobrzy z nich | 
żołnierze, i mają” Eympatyą Ojca świętego, czego 7 
dowodzi najświeższa encyklika. Oba te korpusy 
będą miały swych brygadyerów; Francuzi Fran- 
cuza a Polacy Polaka. Żołd byłby znaczny, tak 
że możnaby zwerbować wojsko wyborowe. Mo- 
carstwa katolickie ponosiłyby koszta utrzymania 
papieskiej armii; a mianowicie : Francya, .Austrya 
i Hiszpania, każda w czwartej, Bawarya zaķi Portu 
galia razem w czwartej części. Francuski wojskowy , 
kodeks obowiązywałby w tej armii. Cesarz Na- 
poleon nie miałby nie' przeciw tema, gdyby jene- 
rał Lamoricióre objął nad nią dowództwo. W u. 
rządzeniu, według którego katolickie państwa sa | 
meby utrzymały armią dla obrony Papieża w Rzy- 
mie, upatrywałby Cesarz bardzo skuteczne i fizy- 
czne i moralne zabezpieczenie przeciw rewolucyi. Do 
tego uznałyby katolickie państw a w zawrzeć się ma- 
jącej konwencyi wojskowej utrzymanie świeckiej 
władzy Papieża za nieustający interes europejski, 
a Ojcu świętemu „ zabezpieczyłyby tak niepodle- 
głość jego osoby, jak i jego państw. Cesarz pa- 
mięta także o dodaniu niektórych fizycznych rę- 
kojmi do moralnych, któreby się zawierały w rze- 
czonej wojskowej koawencyi, albowiem wyrażnie 
sobie zastrzega załogę francuską z 3000 ladzi 
złożoną, w Civitavechii. Cesarz, którego projekt 
ten bardzo zajmuje, wyraził się o nim w tych 
słowach : „Przez to, że państwa katolickie ponosić 
będą koszta utrzymania papieskiej armii a część 
długów państwa papieskiego wezmą na siebie 
Włochy, zgotowałem Papieżowi lepsze położenie 
od tego, w jakich przedtem kiedykolwiek się znaj- 
dował. Od lat 30 państwo papieskie trapi niedo- 
ra przyszłość dochody przewyższać będą wy- 

atki“. - 

Podaję fakta, kończy korespondent, nie wyda- 
jąc o nich sądu. Uderza to, że wedłag tego alu 
Włochy wyłączone są od udziała w kosztach na 
utrzymanie papieskiej armii. Nie jest tò bez celu: 
ma to ułatwić urzeczywistnienie planu. Włochom 
przecież nie można zostawiać wpływu na armią / 
papieską. 


— Z urzędowych organów jeden tylko Bot.|władzy wyższej z patrolem wojskowym do lasu 
schafter wspomina o obecnym stanie kwestyi cel- |mechlińskiego, w którym wedle denuncyacyi zbie- 
nej i o drodze postępowania w najbliższej przy. |rać się mieli ochotnicy, w pobliżn leśnictwa Gro- 
szłości przez rząd wytkniętej. Donosi bowiem Bot. |belki spotkał obżałowanego Skrzydlewskiego ja- 
co następuje: „Stan sprawy celamj w obecnej |dącego porvozem z p. Lutomekiw. W lesie napo- 
chwili właściwie oznaczymy, donoszą, iż przede-|tkano zgromadzających się powstańców których 
wszystkiem mnsi zapaść postanowienie rządowe | rozbito, pochwytawszy do 10, przy czem prayszło 
o rezultacie konferencyj praskich, od którego na- |do bójki i żołnierze użyć musieli broni palnej. 
leży dalsze prowadzenie układów s Prueomi, e| W sprawie przeciwko obżałowznemu Erazmowi 
względnie ze zreorganisogapym zziąztiem cel- | Zabłockiemu wyałuchoją świadka dowodowego o- 
nym. Jeżeli więc domossą z Berlina o mająccm |grodnizą Kozłowskiego, który naeamprzód zezna- 
wkrótce następić podjęciu układów s Prusami, |je, ża wytoczył był obżałocanemu, dawniejszemu 
to wiadomość ta, lubo przychylna, jest nieco |awemu chlebodąwcy, proces o zaległą płacę © ilo- 
przedwczesną, Jeżeli zaś przyjdsio do dalszych |ści 110 tsi. i takony przegrał. Obżałowany Za- 
rokowań, wówczas takowe odbywać się będę mię-|błochi oświadcza, że świadka oddalić musiał w 
dzy Austryą z jedcej, a Prusami, Bawaryą i Sa- |skntek nałogowego pijaństwa. Świadek opowiada 
ksonią, jako reprezeutantkami związku celnego |dalej, że razu pewnego przybył p. Guttry z kilku 
z drugiej strony. Zdaje cię, iż Prusy ZARY innymi panami do obżałowanego, że się zamknęli 
wprawdzie prawo Austcyi do połączenia się © przy- |w pokoju i tam dużo rozmawiali i pisali — co 
szłości w jedno ciało pod waględem praw cel-|chyba świadek przez dziurkę od klucza mógł zo- 
nych ze związkiem celnym, leca nio w ów sposób | baczyć. Świądek, jak się zdaje człek bardzo do- 
wyraźnie określony, z paznaczeniem terminu ro- |myślny, przekonany jest, że mowa tam była o po- 
kowań, do którego Anstrya wagę przykładać | wstaniu, tem bardziej, że słyszał inną razą, iż p. 
musi“, ; ,.|Zabłocki z siostrą swoją także rozmawiał o po- 

Przypominamy, iż artykuł półurzędowej pruskiej | wstaniu. (?!) Prezes zauważa, że tego rodzaju 
Prov. Korres, który w numerze naszego pisma rozmowa nikogo ządziwić nie może i niczego nie 
a 5 b. m. w treści podaliśmy, napomykał również, | dowodzi. Świadek ciągnie rzecz dalej, i zeznaje, 
iż w brew żądaniom austryackim połączenie się|że w dobrach obżałowanego przysposabiano roz- 
zupełue Anustryi ze związkiem celnym do nieo- | maite przyrządy dla powstańców, i że ochotnicy 
kreślonego terminu odroczono; jak niemniej, iż |także się w nich zgromadzali, zkąd podążali do 
br. Rechberg w depeszy swej z d. 27 sierpnia do|Smolar. Z służących obżałowanego żaden się nie 
pełuomocnika austryackiego w Berlinie—wyłuszcza- |ndał do powstania, co także komisarz okręgowy 
jąc stanowisko rzadu austryackiego w sprawie | poświadcza. W końcu oświadcza świadek, że ob- 
celnej — uznanie prao Austryi do takiego połącze. żałowany zwołał swych poddanych i darował im 
nia się z dawniejszych traktatów handłowych wy- | grochu, pod warankiem, jeżli będą milczeli. Zona 
pływającego, wraz z dokładnie oznaczonym ter-|świądka zeznaje, że obżałowany zawołał ją razu 
minem, przędstawiał jako kardynalny przedwstę- pewnego do awego pokojn, zamknął drzwi na 
psy warunek wszelkich rokowąń z Pruząmi. Otóż, |klucz i groził jej kijem, mówiąc, „że mąż jej nie 
Jak wszystko wnosić każe, niezbędny ów waru- | wart jest, jak tylko, aby go jak psa powie- 
nek rokowań nie został dopełnionym w myśl ży- |szono. Dla czego obżałowany gniewał się na jej 
czeń rządu austryackiego. męża, tego nie umie sobie wytłomaczyć. Widziała 


s także wyjeżdżające z dziedzińca wozy, lecz nie 
Królestwo Polskie. 


wie co się na nich znajdowało. Przy podziale gro- 

AS - „, |chu otrzymała */, szefla, a inne kobiety mówiły 

Dziennik warszawski przytacza słowa Znwalida | sj żę to dla tego, aby milczała. Świadek Stefan 
Rosyjskiego przeciw proklamacyi ogłoszonój w La 
Patrie pod firmą Rząda Narodowego. Inwalid a- 


Kierski, brat obżałowanego, oświadcza, że przy- 

piwik 5 h ; był z Guttrym w odwiedziny do Zabłockiego i kil- 

toli nie przywiązuje żadnój wagi do tój proklama- | ką godzin u niego bawił. Ò ile sobie przypomina, 

cyi, która nia zdaje mu się być niebezpieczną dla | chodziło mu o nabycie kilku koni; czy zaś roz- 
rządu rosyjskiego, bo „daleko niebezpieczniejszemi 
są ludzie. którzy mówią obszernie po faryzenszow- 


mawiano także o powstaniu, dzisiaj jaż nie wie 
| ych - dokładnie. Świadek Stawiński potwierdza zeznanie 

sku o niezbędności ukorzenia się przed siłą, lecz 

jednocześnie nietylko się nie zrzekli ani jednego 


obżałowanego, iż tenże ną prośbę stadenia Libelta 
ze swych zbrodniczych zamiarów, lecz jeszcze 


pisał dyktowany przez tegoż raport, pry 
erę i - dni 
wynajdują coraz nowe środki dla szerzenia ich OPO Miody papieranii tak zw s; 
drogami tajnemi. Oni to są głównymi rozkrzewi- 


przecież rozpoznawać pne tego Ha może. Na 
cielami złego i sprawcami nieszczęść Polski; na Lano Pptrsey ję tz 3l iA poko ferea 
na nich to w interesie nieszczęśliwego kraju pra- |, 77a, Lewandowskiego, wedle g 0 
sa europejska powinnaby uderzyć z całem obu- 


wany Zabłocki ani broni ani ochotników nigdy 
R MY, eper „, |nie wysyłał. Tu następuje pauza. 
iem“ lidowi niebezpie- i 3 3 3 

czaem dla Rogi Jkryjae stronnictwo, właściwie „Po Otwarcia, powtórnem posiedzenia zabiera głos 
romocj, „aa daleko sorowaz potępienie z-|gegai Lowald i, przemawia mniej więcej w te 
sługują działanis tak zwanych umiarkowanych e- |, gólnej 
* mi i em księ- pa. pa i 
pr piej „ Wybrali swym organ 3 Dwaj piekarczycy z Poznania Wilhelm Zimmer- 

k Wari wski ogłosił był przed kil- | manu i Hermann Meer są świadkami oskarżający: 
koma dniami kazanie X. Goliana w Rawie, po- 


mi. W ciągu rozpraw przyszło do tego, że obrona 
dając je jako wzór dla duchowieństwa polskiego. |0wych dwóch piekarczyków uważa obecnie za 
Nikt nie przypuszczał, aby kazanie to nie było 


świadków odwodowych i zależy jej zatem jak naj- 
wyszło z ust X. Zygmunta Goliana, profesora aka- | mocniej, aby ich wynaleziono. Już 20 września 
demii duchownćj w Warszawie i znanego w pi- 


badano obżałowanego Stefana aan wii 

iennietwi j p i ubliczne| Wówczas nie sprzeciwiał się p. naczelny proku- 
i kościelne X. Goliana nadawało temu kazania [fator jego uwolnienia i pozostawił jo do woli są- 
większe znaczenie, i dla tego nikogo to nie zadzi- du. Uchwałę zawieszono. Że przecież prokurato- 
wiło, że Dziennik Warszawski podniósł je akwa |"Ja przedtem oświadczyła, iż nie przypisuje wię- 
pliwie. Tymczasem dowiadujemy się z najlepsze: | kszej wagi do zeznania owych świadków, przeto 
go źródła, że kaznodzieją owym w Rawie nie był |zdaje się i mogę to nawet aktami uduwodnić, iż 
X. Zygmunt Golian, który nawet nie opuszczał |nie poczyniła dalszych kroków, aby ich dostawić. 
temi czasy Warszawy, lecz X. Romuald Golian I tak sąd powiatowy poznański donosi pod dniem 
wikary rawski, znany zaledwie we własnój para-|20 września, że, wedle poświadczenia biura poli- 
fii swojćj. Korzystał przeto Dziennik Warszawski | *9)nego w Poznaniu, Zimmermann pracuje obeenie 
z tożsamości nazwiska, i dla tego wymieniając |w Kónigswaldan, Meer zaś, wedle zeznania matki, 
je, mie dodał doń ani imienia ani tytułu urzędu. |04 tygodnia wyjechał do Berlina. Trybunał zapy- 
W obecnych stosunkach X. Zygmunt Golian nie|tał zatem tutejsze prezydynm policyi, czy i gdzie 
mógłby zapewne zażądać publicznego sprostowa- jów Meer w Berlinie zamieszkał i czy wiadome są 
nia. Jeżeli atoli to qui pro quo było przypadko-|Jakie szczegóły co do jego pobytu. Policya nie 
wem, Dzien. "Wars. nie będzie się wahał powtó- 


uczyniła nie więcej, jak tylko odniosła się w tej 
rzyć je; w przeciwnym razie okazałoby się, że było | mierze do biura meldunkowego, gdzie krótko i 
umyślnem. 


zwęzłowato napisano: „nie meldowany.* Rekwi- 
— Cesarz ukazem z d. 14 września datowanym 


zycya powróciła w tem sposób do trybubału i za- 
z Jugenheim, na przedstawienie Komitetu wło-| Wiera u dołu uwagę: „Vidi Adlung.* Rekwizycya 
ściańskiego, to jest Milutyna, zamianował assesora 


znaja nie jest zatem ułatwioną I cio Jest D 
i ichmieniewa byłego członka Komi. |bezwątpienia sposób w jaki się poszukuje świad- 
i aA «Talo obecnie przydzielonego |ków, którzy ta przybyć mają. Nie mam potrzeby 
do ministeryum spraw wewnętrznych i delegowa- | wyjaśniać tutaj, jak należy przywoływać świad- 
nego do Komitetu włościańskiego, starszym urzę- | ków; sądzę jednakże, że mogę tu postawić wnio- 
dnikiem do szczególnych poruczeń przy tym Ko- sek, aby wysoki trybunał zechciał zawezwąć pu 
mitecie, w charakterze pomocnika przy naczelnym |blieznie z naznaczeniem nagrody owych dwóch 
przewodniku tejże władzy, to jest zastępcą prezy- piekarczyków. Nie podpada wprawdzie żadnej wat- 
dującego Milutyna. ’ pliwości, że aś ma prawo — i; sy ogłosić 

<= ESTE k a prowincyi przy-|zawezwanie publiczne, i prawo to wyraźnie za- 
padkieni tylko doskają al "to wiadomości powsze- RRerAM tu sobie; życzyłbym przecież, sby ono 
choej, bo nietylko nie bywają w pismach urzędo- | Wyszło z ramienia wysokiego trybunału i pozwa- 
wych ogłaszane, ale nawet dzienniki rosyjskie |lam sobie dla tego sformułować mój wniosek jak 
mają polecenie nie podawania ich. Wyjątek sta- 


następuje : 
nowią przypadki bardzo jawne i głośne. I tak| 1) Wysoki trybunał zechce zawezwać w odpo- 
Dz. Warsz. donosząc z Płocka (bez daty) o zu- 


wiednich pismach publiczn ch piekarczyków Mee- 
pełnej spokojności w województwie Płockiem, do-|ra i Zimmermanna, aby donieśli gdzie się znaj. 
daje, że schwytano i oddano do ukaranią w po- 


dają, również wyznaczyć stósowną nagrodę dlą 
wiecie płockim Konstantego Karwowskiego „byłe- |tych, którzy ich pobyt wskażą w ten sposób, aby 
go żandarma wieszającego, obwinionego o doko- | zapozew mógł im być wręczony. 
nanie wielu zbrodni“ i w powiecie mławskim „żan:| 2) Jeżli mimo to przyjdzie do odczytania ze- 
darma-bandytę Kamińskiego, obwinionego o wiele|znań owych dwóch świadków, szanowny prezes 
zbrodni, między któremi przyznał się do pode- |zechce na posiedzenia publicznem zawiadomić o- 
rznięcia gardła Łojewskiej, mieszkance wsi Ko- bronę, w którym dniu odczytanie to nastąpi. 
żybie.* 


stolicy królestwa w miejsce, które, następnie przez 
JK Mość będzie oznaczone. 

Przeniesienie to zostanie uskntecznionem w prze- 
ciągu 6 miesięcy, licząc od dnia zawarcia kon- 
wencyi. 

Niniejszy DE „będzie miał tę samą moe i 
znaczenie, jak wspomina konwencya. Będzie raty- 
fikowany, iratyfikacya jego zostanie wymienion 
w tym samym czasie jak ratyfikacya konwencyi. 

Dan w dwóch egzemplarzach w Paryżu 15go0 
września 1864 r. 

M. P. (podp.) Drouyu de Lhuys, 
Nigra. 


świadków z a 150 obżałowanych dwóch łub 
trzech uwolnią lub nie. 

Nacs. prokurator Adlung: Po kilkakrotnie już 
oświadczałem, że pie kładę żadnej wagi na wy- 
słuchanie obydwóch wzmiankowanych świadków, 
ponieważ inne podam dowody na stwierdzenie 
przedmiotowej Pau. Trybunałowi przecież 
zależy na tem, i ae postanowił rzeczonych 
świadków wysłuchać. Nie mogę zatem zrzec się 
wysłuchania ich, skoro trybunał oświadcza, że ich 
chce słachać. ~ 

Prezes: Sąd poweżmie nad wnioskiem uchwałę. 

Następnie porównywują pisma w sprawie prze- 
ciw obżgłowanym Haulewiczowi , Moszczeńskiemu, 
Kościelskiemu, Kierskiemu i Brodowskiemu. Przy 
trzech ostatnich także zachodzi zupełna sprze- 
czność w zeznania znawców pisma, których dla 
tego konfrontują. Landrat szamotulski p. Krystyan 
baron von Iassenbach uważa np. jeden ze skryp- 
tów, jakoby piszny był ręką obżałowanego Ko- 
ścielakiego, czemu czterech znawców przeczy, je- 
den zaś wątpliwego jest zdania, a tylko jeden 
teierdzi toż samo co szanowny p. landrat. W spra- 
wie obżałowanych Kościelskiego i Kierskiego kon- 
frontują także znawców pisma, obrona zaś stawia 
baronowi Massenbachowi kilka pytań, na które 
tenże odpowiada. Znawcy pisma pp. Seegel i 
Schmidt, nieświadomi jak wiadomo języka pol- 
skiego, oświadczają, że dowody znawców Kąkla 
i Wiśniewskiego nie zdolae są ich przekonać, aby 
smienili swe zdanie; p. Seegel odwołuje się przy- 
tem na swo doświadczenie, na eo p. Kąkiel bar- 
dzo słusznie zauważa, iż od r. 1842 będąc tłóma- 
czem przyzięgłym, tysiące pism polskich odczyty- 
wał i objaśniał, które dopiero należało odcyfrować 
przez porównanie, gdyż były zupełnie nieczytelne, 
mógł zatem dostatecznego nabyć doświadczenia, 
podczas gdy p. Seegel swe doświadczenia pod 
względem pisma polskiego dopiero w obecnym 
procesie zaczerpnął. Obżalowany Kościelski zwra- 
ca uwagę sądu, że z 9 znawców, których słucha- 
no co do pisma jemu przypisywanego , jedyny p. 
Seegel uznał je, jakoby było jego (obżałowanego) 
ręką pisane, podczas gdy 8 innych przeciwne wy- 
dało zdanie. Lecz ten sam p. Seegel wyczytał 
podpis p. Niegolewskiego na pierwszy rzut oka 
wedle „słacha*, jakkolwiek głoskę „g“ uważał 
za głoskę „q“, która nie istnieje wcale w języku 
polskim. (W przypadku tym sprzeczka między 
znawcami toczy się około tego samego punktu, co 
wczoraj przy Bprawie dotyczącej obżałowanego 
Niegolewskiego.) 

Obżałowany Kierski uprasza trybunał, aby mu 
wolno było przejrzeć skrypta dotyczące jego spra- 
wy, na co prezes, jak się samo przez się rozumie, 
chętnie się zgadza. Po wysłuchaniu znawców pi- 
sma, stawiają obrońcy Deycks i Brachvogel wnio- 
ski o uwolnienie obżałowanych Kościelskiego i 
Kierskiego, czemu p. Adlung się sprzeciwia, twier- 
dząc, że sprawa nie jest dostatecznie wyjaśnioną 
i nie możaa przesądzać ostatecznego ostrzeżnia. 
Sąd ustępuje i uchwala: aby obżałowanych Ko- 
ścielskiego i Kierskiego tymczasowo nwolnić; wnio- 
sek zaś rzecznika Lewalda o zapozwanie publi- 
czne z wyznaczeniem nagrody piekarczyków Mee- 
ra i Zimmermanna odrzucić, natomiast dalsze po- 
czynić eo do pobytu rzeczonych świadków poszu- 
kiwania. 

Posiedzenie kończy się około godziny 4ej. Naj 
bliższe posiedzenie jutro (we czwartek o godzi- 
nie 9ej. 

Obżałowany proboszcz ks. Hubert przyszedłszy 
szczęśliwie do zdrowia, przybył znów do Berlina 
i zasiadł na ławie obżałowanych. 


Francy a. 


Monitor zamieszcza następne dokumenta two- 
rzące ogół układów zawartych pomiędzy Francyą 
i Włochami: 


Konwencya pomiędzy Francyą i Włochami. 


N. N. Cesarz Francuzów i król Włoski postano- 
wiwszy zawrzeć konwencyą, zamianowali pełno- 
mocenikami swymi: 

N. Cesarz Francuzów: p. Dronyn de Lhuys, se- 
natora cesarstwa, ozdobionego wielką wstęgą or- 
deru cesarskiego legii honorowej i orderów š. Mau. 
rycego i 6. Łazarza i t. d, swego ministra i se- 
kretarza stanu w wydziale spraw zagranicznych. 

N. król Włoski: p. Konstantego Nigrę, ozdobio- 
nego wielką wstęgą orderów $. Maurycego i wiel- 
kiego urzędnika orderu cesarskiego legii honoro- 
wej itd., swego posła nadzwyczajnego i ministra 
pełnomocnego przy N. Cesarzu Francnzów, i margr. 
Joachima Pepoli, ozdobionego wielką wstęgą or- 
derów ś. Maurycego i 8. Łazarza, kawalera orde- 
ru ces. legii honorowej itd., swego posła nądzwy- 
czajnego i ministra pełnomocnego przy N. Cesa- 
rzu Wszech Rosyi, 2 a 

Którzy wykazawszy sobie nawzajem swoje pel- 
nomocenictwa, uznane w dobrej i właściwej formie, 
zgodzili się na następujące artykuły: © 

Art. 1. Włochy zobowiązują się niezączepiać 
obecnego terytoryum Ojea ś. i przeszkodzić nawet 
siłą wszelkiemu najściu na rzeczone terytoryum 
pochodzącemu z zewnątrz, 

Art. 2. Francya wycofa stopniowo swe wojska 
z państw papiezkich i w miarę jak się armia 
Ojca ś. organizować. będzie. Ewakuącya winna je- 
dnak być uskutecznioną w ciągu lat dwóch. 

Art. 3. Rząd włoski zrzeka się wszelkiej rekla. 
macyi przeciw organizacyi armii apior ciej, zło 
żonej nawet z obcych ochotników katolickich, wy- 
starczającej do utrzymania władzy Ojca ś. i spo- 
kojności tak wewnątrz jak na granicach} pań- 
stwa, o ile siłą ta nie będzie się mogła przero- 
dzić w środek zaczepki przeciw rządowi wło- 
skiemu. i WTZ. NĄ SH 

Art, 4. Włochy oświadczają się gótowemi wejść 
w układy eo do przyjęcia stósownej części długu 
dawnych państw kościoła. ; 

Art. 5. Niniejsza konwencya zostanie ratyfiko- 
waną i ratyfikacye będą wymienione w prze- 
ciągu dwóch tygodni, lub rychlej, jeżeli można, 

W dowód czego i dla większej wiary pełno- 
mocnicy właściwi podpisali niniejszą konwencyę 
i przyłożyli na niej swe herbowne pieczęcie. 

Dan w dwu egzemplarzach w Paryża dnia 15 
miesiąca września roku pańskiego 1864. 

M. P. (podp.) Drouyn de Lhuys, 


Pepoli. 
Deklaracya. 

Według brzmienią konwencyi z 15go września 
1864 i dołączonego protokółu, termin przeniesienia 
Stolicy Królestwa Włoskiego, oznaczony jest do 6 
miesięcy, licząc od dnia zawarcia rzeczonej kon- 
eencyi, i opuszczenie państw rzymskich przez woj. 
ska francuskie ma być uskutecznione w ciągu lat 
dwóch, licząc od daty dekretu nakazującego prze- 
niesienie. 

Pełnomocnicy włuscy mniemali wtedy, że środek 
ten może być przedsięwzięty na mocy dekretn, 
który wydany będzie bezzwłocznie przez N. króla 
Włoskiego. W tem przypuszczeniu punkt wyjścia 
obu terminów byłby prawie równoczesnym, i rząd 
włoski miałby do przeniesienia stolicy ów prze- 
ciąg Gmiesięczny uznany za potrzebny. 

Lecz z jednej strony gabinet turyński mniemał, 
że środek tak ważny wymaga zakomunikowania 
Izbom i przedłożenia ustawy; z drugiej zmiana 
ministeryum włoskiego kazała odroczyć z 5go do 
do 24go października zebranie parlamentu. W tych 
okolicznościach punkt wyjścia pierwotnie umówio- 
ny nie pozostawiłby dostatecznego przeciągu czasu 
do przeniesienia Stolicy. 

Rząd cesarski pragnąc zastósować się do wszel- 
kiej kombinacyi, która, nie zmieniając układów 15 
września, zdołałaby ulatwić ich wykonanie, zezwala, 
aby termin Gmiesięczny wyznaczony na przenie- 
sienie stolicy Włoch rozpoczął się równie jak ter- 
min dwóchletni do opuszczenia terytorynm papie- 
skiego, z datą dekretu królewskiego, zatwierdza- 
jącego ustawę, która przedłożoną zostanie parla- 
mentowi. 

Dan w dwóch egzemplarzach 3 października 1864. 

podp.) Drouyn de Lhuys. 
Nigra. 


Monitor zamieszczą w dalszym toku następną 
depeszę p. Drouyn de Lhuys do posła francuskie- 
go w Turynie. 

Minister spraw zagranicznych do bar. Malaret 

w Turynie. 
Paryż 23 września 1864. 

Panie baronie! Wiadomo ci, że rząd cesarski 
postanowił wejść w układ z gabinetem taryńskim, 
aby oznaczyć warunki, pod jakiemi mogłoby być 
nskutecznionem wycofanie wojsk naszych z Rzy- 
mu. Mam zaszczyt przesłać pana w załączeniu tekst | dz 
konwencyi podpisanej 15 b. m. przez pełnomocni- 
ków J. K. Mości i przezemnie. Konwencya ta o- 
trzymała ratyfikacye Cesarza i króla Wiktora 
Emanuela. 

Uważam za potrzebne przypomnieć pokrótce 
plotóro okoliczności, karè poprzedziły zawarcie : 
o ważnego aštu I wykaza anu zarazem ólnej i i 
era które skłoniły rząd cesarski do odstąpienia nastręcza © Po. we ha ziej: "mj 

od odmowy, jaką musiał dotąd stawiać domaga- | rzystać. 
niom się rządu włoskiego. i i Z obrad i rozpraw parlamentu o kwestyi rzym- 

Powołany do wyjaśnienia w miesiącu paździer- | skiej wynikają dwie główne zasady, która według 
niku 1862 depeszy gabinetu turyńskiego, który, jnas panują nad całą kwestyą i służyć winny za 
stwierdzając prawo Włoch do Rzymu, domagał | modłę postępowania rządn WKMości. Jedną ztych 
się oddania tej stolicy i wydziedziczenia Ojca á., | zasad jest, iż kwestya rzymska winna być zała- 
musiałem odmówić wspólności na tem polu i o-|twiona środkami moralnemi nie zaś materyalnemi, 
świadczyć w imieniu Cesarza, że nie możemy | gdyż gwałtowność z podobnym razie nie rozwią- 
przystać na żadne układy, którychby niebyło ce-|załaby żadnej trudności. Drugą zasadą jest, że 
lem zabezpieczenie obu interesów, będących przed- należy się porozumieć z Fraucyą co do zastóso- 
miotem równej pieczołowitości naszej we Włoszech, | wania zasady nieinterwencyi w sprawy rzymskie. 
a których silnie postanowiliśmy nie poświęcać je | Cesarz Francuzów pragnął zawsze wycofać woj- 
dnego dla drugiego. Wykazawszy w ten sposób|ska swe z Rzymu, nie tylko dla tego, że posta- 
otwarcie, pod jakiemi warunkami byłoby dla nas|nowienie położenia kresu zajęciu odpowiedniem 
możebnem wziąść na uwagę propozycye, jakie u: j| jest zasadom prawa publicznego, na mocy których 
ważanoby za potrzebne uczynić nam następnie, panuje, i które polityka i oręż jego popierały w Eu- 
dodaliśmy, że jesteśmy zawsze gotowi zbadać je, ropie, lecz również dla tego, że odbudowanie 
gdy nam się wydawać będą zdolnemi zbliżyć nas| Włoch, do którego naród francuski silnie się przy- 
do celu, jaki pragniemy osiągnąć. W tym dachu | łączył, będzie świetną chwałą jego panowania, 
przyjmowaliśmy różne zwierzenia czynione nam| Lecz Cesarz nie chciał opuścić państwa, odej- 
od owego czasu, jakkolwiek nieodpowiadały zu | mując mu nagle swą pomoc, któremu od lat 15 
pełnie naszym zamiarom, aby służyć mogły za| udzielał zbrojnej opieki. Nalężało więc, aby dojść 
podstawę przyjmowalnych układów. do opuszczenia terytoryum papieskiego, zaspokoić 

Przyglądaliśmy się zarazem z wielkiem zajęciem | Francuzów, pokazać im i Earopie, że mogą opuścić 
pompon ONCE się w ogólnej obo Rzym, nie uchybiając własnym swym uczuciom 
Włoch. Rząd włoski tłamił odważnie i wytrwale| dla papiestwa. Cóż mógł rząd w tym kierunku u. 
namiętności anarchiczne, osłabione juź skutkiem czynić. 
czasu i rozwagi. Ideje umiarkowane brały zwolna| Mógł tylko przyrzec, że nie będzie zaczepiał te- 
górę w lepszych umysłach i otwierały drogę rze- | rytorym, które wojska francuskie. zajęły i zapobie- 
czywistym dążeniom do układów. W tych to przy- ży, aby zbrojne bandy przybyłe z terytoryum kró- 
jaznych okolicznościach król Wiktor Emanuel zde- | lestwa nie zaczepiały tegoż terytorynm: 
cydował się na wielkie steryd oe Zajęty ko-| Przyrzeczenie to uczynione lojalnie i stale do- 
niecznością nadania większej spójności organiza |trzymywane nie obala ani nie owłada, według nas, 
cyi Włoch, udzielił nam powodów politycznych,| praw ani dążności narodu, a utrzymuje jedynie 
strategicznych i administracyjnych, jakie go skła-| zasadę samej siły moralnej i użycia wszelkich 
niały do przeniesienia w punkt bardziej centralay, | środków, jakie cywilizacya nowoczesna dostarcza 
niż Turyn, stolicy królestwa. Cesarz oceniając ca- | dla tryumfa idei wolności i narodowości. 
łą ważność tego postanowienia i uwzględniając za Radziliśmy więc szczerze WKMości przyjąć po- 
razem uwagi, które przypomniałem, i usposobie- | dobne zobowiązanie, jako odnoszące się do wyj- 
nia bardziej pojednawcze objawiane przez gabi- | ścia wojsk franeuskich z Włoch i gotowi jesteśmy 
net turyński, mniemał, że nadeszła chwila ułoże-|przyjąć za to odpowiedzialaość wobec parlamen- 
nia warunków, któreby mu dozwoliły zapewnia- | tu i wobee narodu. 
jąc bezpieczeństwo Ojca á. i jego posiadłości, poło- 
żyć kres zajęciu wojskowemu państw rzymskich. 
Konwencya 15 września odpowiada, według nas, 
wszelkim potrzebom względnej sytuacyi Włoch j 
Rzymu; przyczyni ona się, jak mamy nadzieję, do 
przyspieszenia pojednania, jakiego całem sercem 
pragniemy, a którego sam Cesarz nie zaniedbywał 
zalecać w interesie wspólnym Stolicy $. i Włoch. 

„Jak tylko postęp układów dozwolił spodziewać 
się skutku, starałem się udzielić dworowi rzym- 
skiemu uwag, według których postępowaliśmy w 
tej okoliczności; przesłałem posłowi JCMości de-|i 
peszę, której znajdziesz pan dołączony tu odpis, | li > Ag 
Doniosłem mu niezwłocznie o podpisania konwen-| Również wielkiej jest wagi rzeczą usunąć tym 
cyi i udzieliłem mu jej pason, aby zawiadomił | sposobem Wło AJĄCą przyczynę nieporozumienia 
o tem rząd Jego Swiątobliwości. pomiędzy ochami i Francyą i nie dozwalać 

Mam nadzieję, że dwór rzymski oceni nasze|aby W97 s które łączyć mają oba narody teraz i 
powodu i rękojmie, jakieśmy zawarowali w jego |03 przyszłość rogprzęgały się pod wpływem stanu 
interesie. Jeżeli w pierwszej chwili był on usposo- |rzeczy, który przedłużając: się nieograniczenie, 


/ 
Pó 


W łochy. 


Turyńska Gazetta Uffizziale zamieszcza osnowę 
raporta, przesłanego królowi przez dawny gabinet. 
Dokument ten brzmi: 


Raport dla króla z dnia 19 września r. b. do 
przedłożenia parlamentowi za zebraniem się tegoż. 


Prusy. 


Posiedzenie 51-te procesu przeciw Polakom w Ber- 
linie. Sąd stanu z dnia 5go października, 

Po zagajeniu posiedzecia o godzinie 9 przez 
prezesa Bilchtemanna, wysłachają NE na- 
gamprzód w sprawie przeciw obżałowanemu Ma. 
teuszowi Skrzydlewskiemu. Podstarości obżałowa- 
nego Sawickiego zeznaje, że W dniu ke kwietnia 
transportował pewną liczbę ochotników, przecież 
niewiadomo mu, czy do kordonu Sowa z > po- 
nieważ okolicy nie zna. Dodaje także świade ? 
obżałowany nie dał mu w tej mierze rozkazu, ecz | ny 
pozostawił to jego dobrej woli. Świadek nie wie, |: 


statnich latach tyle dowodów przezorności i mą- 
drości, pojmą stosowność tych układów, i ocenia- 


may, gdyż żywię to przeświadczenie, że w tym 
punkcie całą opinia publiczna jest po stronie obro- 


ił si i broni. jich nie starą si k i idzi ; kłady, | mógłb i ca 
czy obżało wany trudnił się wysyłaniem si $ prokuratorya poszukać. Chciał- Nigra. biony widzieć w niekorzystnem świetle układy, y narazić zarazem godność naroda i jego 
« inni Świ ; k Weisnerowski i| bym tu zwrócić kilk gra. ŁC : ieli | nata ; 
malan manay Ślmiesznalki w tym samym prokuratora. Jeżli się aaoo „o p. maczelaogo "iw go Jeste: wsęosniecie Anioły 252. Papia] Jalu AT IE Wie, Ujzdjęć cy tw. 
czasie szli z wiela innymi do Rogalina, gdzie po- Świadków zapełnie pominąć, w „ Protokół konwencyi podpisany w Paryżu, pomię- Francyi da mu przynajmniej, o czem nie wątpimy, | styą rzymską, nie zapomniał o weneckiej. Austrya 


| był «|dzy Francyą i Włochami w przedmiocie wycofania konania ukłądów 
on za złe, jeźli zwrócę tu jego uwagę na podobne | 705% Jroneuskich z terytoryum państw papieskich. 
postępowanie la pea razach jego poprzędnika | Konwencya podpisana w dniu dzisiejszym po- 
prezesa Wentzla, który często chwytał się tego |między. NN. Cesarzem Francuzów i królem wło- 
środka. Nie będzie to zapewne z uszczerbkiem dla | skim wtedy dopiero będzie miała moe wykonaw- 
interesu publicznego, jeźli przez pominięcie dwóch |ezą, gdy N. król Włoski zadecyduje przeniesienie 


obozuje w Wenecyi, jednej z najsilniejszych po- 
Zycyj, jakie natura i sztuka wojskowa utworzyły; 
a armia jej idzie o lepsze liczbą, walecznością i 
zasobami z najgrożniejszemi armiami w Europie. 
Jeżeli w tej chwili nie zagraża Królestwu włoskie- 
mu, to mogą się utworzyć takie przymierza, ną- 


poza lojalnego i szczeego wy 
września. 3 
Przyjm pan itd. (podp-) Dr nah, de Lhuis, 
— Korespondent paryski otschaftera przesyła 
w liście z 4go października następujące szczegóły, 
które służyć mają za komentarz puaktu konwen- 


krzepiwszy się podanem im jadłem i napojem, n- 
dali = dalej 3 lasu mechlińskiego. Ta za zbli- 
żeniem się patrolu wojska pruskiego rozproszyli 
aię. Żaden z nich mie widział obżałowanego Skrzy- 
dlewakiego. Przeciwnie twierdzi żandarm Dubben- 
thal, który oświadcza, że udawszy się na rozkaz 
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Szymańska; scena, w której Prakseda występuje z po-|inżynierowie wyjechali do Florencyi, aby wyko-| włoskiego, chociaż znów jedno i drugie nie zga- 
mieszanemi zmysłami, wielką prostotą robiła wielkie|jnywać budowle potrzebne. dzało się z przyjazdem krolowej Krystyny, której 
wrażenie. Role Marty (pani Kosińska), Maksyma (p| Paryż 8 października wieczór. (Pr.) Według | dziełem jest Narvaez. Być może, iż król Franci- 
Baranowski), Prokopa: (p. Janowski), mandataryusza | dzienników urzędowych Garibaldi odrzuca formal j szek za swoim we Francyi pobytem poczynił był 
(p. Delchau) odegreao dobra, s nawet mniejsze|sie konwencyę i jako deputowany wystąpi prze | Cesarzowi jakie obietnice, ale Correspondencia 
feldfebla (p. Wolski), arendęrza (p. Dębicki) prsy- |ciw niej w parlamencie. madrycka mówi pod dniem 4 bm: „Sądzimy, że 
ozyniały się do podniesienia całości jednego z najle-| Paryż 8 października. Dzisiejszy Monitor po- |rząd zaniechał myśli uznania królestwa włoskiego, 
pszych przedstawień. A teatr? Teatr sykle pusty, |twierdza nominacye dyplomatyczne wczoraj do- | jeżeli się w ogóle przypuści, że taki był jego za- 
tym razem był tak pusty jak jeszcze nigdy. Istotnie | niesione i wymienią następujące jeszcze: p. Bourró8 miar.* Z tego wnosić wolno, że gabinet Narvaeza 
nie umiemy opisać  uczucig, jakiego doznawaliśmy ps- | posłem w Lizbonie, hr. Gobineau posłem w Ate-|utrwalił się. Zpoca twierdzi, że Mon zamianowa- 
trząc no tyle sumiennej pracy i sapału w grae z je- |nach, hr. Bondy w Kasselu. ny posłem w Paryżu, a Pacheco w Rzymie. Je- 
dnej, a na teatr pusty we wszystkich swych częściach | Paryż 9 października. (N. fr. Pr) Constitu- |nerał Prim, którego przeszły gabinet wydalił ze 
z drugiej strony; pusty do tego stopnią, że jakiś nie- | żionnel ma przynieść jutro artybuł wyrażający, że stolicy, lękając się jego moralnej przewagi, po- 
odstępny towarzysz swojego pana, pies, swobodnie |konwencya nie narusza władzy świeckiej Papieżn. | wrócił do Madryta. AB 
biegał pomiędzy ławkami i po parterze. Latour d'Auvergne pozostaje jeszcze tutaj, a jak|  Redukcya armii austryackiej przedsiębrana w 0- 


przeto śledztwo sądowe zostało zarządzonem. 

< Krak. Ztg donosi o osobliwym rodzaju zasta- 
u. Wieśniaczka jedna zabrała dziecko pewnej ro- 
inie, u której córka jej służyła, jako mstow ra 
iedopłacone zasługi. Puszczono się sa tą kobieta w 
ogoń i dognano ją o kilka mił od Krakowa. Dzie- 
cko odebrano, a kobietę oddano pod sąd, 

Czy słyszał kto o hrabi Oriotowskim? Zapo- 
wfie nie, ani nawet o nazwisku tego brzemienis, które 
płócz końcówki ski nie ma w sobie nie polskiógo. Nie 

jednak nie szkodzi, aby nie miały dzienniki niemie- 
ckie donieść ciekawego wypadku, że ów hr. Oriotow- 
ski nie bogaty z domu i zmuszony przyjąć na siebie 
obowiązki rządzey dóbr, stracił w r. 1848 zaufanie 
swoich rodaków w Poznańskiem, a prasto i posadę; 


stąpić takie wypadki, przed których niebezpieczeń- 
stwem konieczną i nagłą jest rzeczą zasłonić Bię. 

Zaledwo Włochy po: AW się pod berłem dy- 
nastyi sabaudzkiej, W K. Mość pomyślałeś prze- 
dewszystkiem o uorganizowaniu cgólnego systemu 
obrony nowego Królestwa. W. K. Mość słusznie 
sądziłeś, że w systemie obrony dobrze skombino- 
wanym niepodległość nasza polityczna, niemniej 
jak niepodległość wojskowa, nie mogą być zape- 
wnione. 

Jasną było rzeczą, że system obronny dawnych 
państw sardyńskich nie mógł wystarczyć dla Włoch. 
Pozycye Austryi, zbliżenie do granic francuskich, 
wynikłe z przyłączenia Sabaudyi do Francyi, wy- 
magały aby siedziba rządu, mająca tyle wagi w 


wojnach nowoczesnych, a która większą jeszcze następnie posądzany przez nich o szpiegostwo, cłażył EEE AC AWA mówią, objąć ma wysoką posadę. becnej chwiii, posłużyć ma na dowód, iż w Wie- 

mieć będzie wagę dla Włoch w wyłącznych wa |czas jakiś Niemcom, ale gdy mu się żle wiodło, | ——-—---|| Par yż 9 października, (Pr.) Zamianowanie po- dnia nie przypisują bynajmniej konwencyi ducha / 
runkach w jakich się znajdują , przeniesioną była | przed kilku laty przybył do Berlina i tam znalazł dla TRESÓ OBWIYEBZCZER URZĘDOWYCH om 7 Baiti > zd w k . abe zp o BR: zaczepnego, a Botschafter utrzymuje, że i w Tu- | 
z Turynu do miasta lepiej pod tym względem po-|siebie skromne lecz korzystne miejsce publicznego po- u Krakauer Zig | Gan Lwowski éj tanta polityki, której się Giyim? mean. w Ta- rynie w sferach finansowych nie mogą się dopa- | 


sługacza. Jako hrabia i mówiący kilkoma językęmi 
był wielce poszukiwany. Niedawno skradziono mu 87 
talarów, które sobie uciułał ; a strata ta tak go do- 
tknęła głęboko, że w tych dniach powiesił się, mając 
jeszcze 20 talarów w kieszeni, 

d. 17 września umarł w Berlinie właściciel 
dóbr Łaszewski, którego smutnym losem zajmowano 
zapytani o radę przez W. K. Mość byli tego zda- |się kilkakrotnie po dziennikach, a i dyplomacya w 
nia i stało się koniecznem oprzeć na tych danych |spfawę jego się wdawała. Berlińskie czasopismo Tri- 
organizacyą obrony Królestwa, która W. K. Mości | bune następnie sestawia niektóre ważniejsze okolicz- 
leży na sercu. ności. Przypomina ono jako rzecz znaną powszechnie, 

Postanowienie to, jakkolwiek spowodowane |żg Łaszewski, dzierżawiąc dobra donacyjne Łaznów 
względami wewnętrznego porządku, wiąże się wre- | w królestwie Polskiem, pozbawiony został w r. 1853 
szcie z traktatem, którego zawarcie uczyniło mo- | przez tajnego radcę Brujewicza całego inwentarza w 
żebnem. Zewnątrz wistocie, a mianowicie w oczach | wartości 37,000 rubli, a gdy skargi jego zostały od- 
Francyi, przedstawia ono slę jako dowód, jako | rzucone, zażądał opieki rządu pruskiego jako podda- 
rękojmia silnego naszego zamiaru zrzeczenia się| ny pruski. Z tego powodu prowadzona była między 
użycia przemocy przeciw papiestwu. Ionym wyni-| obu rządami korespondencya, aż w końcu rząd rosyj- 


łożonego. = å 

Pomiędzy głównemi miastami obeenego teryto- 
ryum Królestwa, niezaprzeczoną jest rzeczą, że 
Florencya najlepsze przedstawia warunki z po- 
wodu położenia topograficznego, linii Padu i Ape- 
ninów, które ją osłaniają. 

Naczelni dowódzcy armii lądowej i morskiej 


Zawiadomienia. 0. k. sąd obw. tarnowski rynie w r. 1862, rozmaicie bywa rozbieranem. 
spadkobierców Ś. p. Pawła Luiskiego, o wydanym im zad > c= og e aj 
bar. Stanisława K s gdyż kwestya wenecka wisi tylko i śpie- 
aasi cia do lasu men ajeti Sy Bznego wymaga sawiąsniić Prana nie any 
iikprawy [15 grudnia. Kart onie że © staje nalegać w Madrycie na nznanie Królestwa 
Grabczyński,— C. k. sąd kraj, krakowski. B. Wschtla| Włoskiego. Dwór cesarski dopiero w końcu paź: 
darlon sapozidni barr ago w Ker ay do Compiègne, Doniesienie Za 
owie na pokrycie złr, winnych Salomonowi Jud- , i : naci E EE 
kiewiczowi; kurator Dr Rosenblatt, a immage miały być ograniczone, znajduje wie- 
Licytacye: W d.23 paźdż. 23 listop. i 21 grndnia 0 erma peer > va 
saaha amast pi KA, zz p rk e aso dawiaduje zę: a6 Bosy kk Aartryi 
zir, = . ażdz ika ofer na wydzier- ' 
żawienie wielkiej trafiki wraz z małą trafika >, Kra- ie się SE satiana mać się na nim 
kowie, wadyum 500 złr. ozyskać rewizyę traktatu paryzkiego. 
Zaweswania: Dyrekcya indemnizacyjna w Kra-| Londyn 8 października. Doniesienia z Szan- 
konie taane go się psy gai z ga księcia A 3 IRC Root w Ja- 
małych pokojów i sali, Wraz z mieszkaniem ponii bardzo zawikłane. Wybuch kroków nieprzy- 
kiem tego będzie, iż skuteczność środków mora|-| ski przyznał Łaszewskiemu wynagrodzenie szkód w |stróża, kuchnią, składem na drzewo i węgle. Zgłosze- | jacielskich w cieśninie Simonosaki (którędy nie 
nych, jakich Włochy użyją, tem bardziej oddziała | ilości 22,500 rubli. Kiedy ten jednak w ciągu kilko- |nie się do 1 listopada r. b.— C. k. sąd opw. tarnow- przepuszczono okrętów angielskich) prawdopodo- 
na Rzym, im siedziba rządu będzie bliższą, stosnn-|letnieh traktowań obstawsł przy wysokości swojego |ski Waleryana Odrowąża Krzyszkowskiego do po-|bny. Anglicy bowiem zamyślają uderzyć. Z Mel- 
ki częstsze i wspólność interesów i zwyczajów | żądania, został z pretensyami swemi odpalony, i na-|wrotu w ciągu 3 miesięcy. bourne (Australia) donoszą 20go sierpnią: Zdaje 
dawniejsza i ściślejsza. kazano mu wyjechać, a tylko 3000 rubli tytułem ła- się, że pokój na Nowej Zelandyi będzie przywró- 
Praykrem jest sapea opuszczać to starożytne | ski złożono w ministeryum spra zagranicznych w Ber. AA Krajowcy cierpią brak żywności. 
i szlachetne miasto Turyn, tak zdolne przewodni: | linie. Łaszewski straciwszy 0 at nietylko resztę ondyn 9 paźdz. Z Nowego Joku donoszą pod 
czyć utworzeniu nowego ; państwa, tak mogące | majątku jaki posiadał, lecz nadto na rachunek preten- Gospodarstwo, przemysł I handel. dniem 24 września wieczór: Jenerał unionistów 
sprzyjać rozwojowi instytucyj reprezentacyjnych. |syj swoich zaciągnąwszy długi, przywiedziony został| gQówiecim 4 października. Ceny targowe wal. w | Sheridan nie przestał ścigać jenerała separatystów 
Przykrem jest również zamącać interesa, zawo- |tą odprawą do rozpaczy. Prosił więc następnie, aby | gngtr. Early aż pod Woodstok. 
dzić nadzieje, jakie rząd W. K. Mci ma silny za-|mu wypłacono chociaż owe przyznane 22,500 rubli,| Pszenica (za mierzycę) 3:75, żyto 225, jęczmień 
miar oszczędzać, używając właściwego umiarko- |lecz napróżao. Rozdrażniony więc bez miary, pisał 1:75, owies 1:10, groch 4-25, bób 3:00, proso 2-50, ? 
wania. l © listy z pogróżkami do najwyższych osób i odgrażał |tatąrka 2:25, kukurydza 4:50, ziemniaki 1:00, drzewo || Podajemy wyżej sprawozdanie dawnego mini- 
„Czujemy to, lecz nie wahamy się liczyć na wspa- |się, że obije posła rosyjskiego. W skutku tego aress- | twarde (za siągę) 7:00, miękkie 5-10, siano (za ce-|Bteryum włoskiego, depeszę p. Drouyn de Lhuys 
niałomyślność tego ludn, w łonie którego zrodziła |towano go d. 30 kwietnia r. b. i osadzono w areszcie tnar) 1.20, słoma 0'90, konicz ną paszę 1-50' do barona Malaret posła francuzkiego w Turynie, 
się i zakwitła wolność Włoch, które przelały krew j miejskim w Berlinie. Tu żądano od niego, aby przy- i oraz tekst urzędowy konwencyi 15go września i 
swoich synów i nie szczędziły swych skarbów dla|jął 3000 rubli i zrzekł się na piśmie swoich. preten-| q4olbuszowa 4 października, Ceny targowe w jdołączonych do niej aneksów. Z dokumentów tych 
dobra wspólnej ojczyzny i które nie cofną się ni-|syj, a w zamian odzyska wolność, i jeżli przhobióca | wal. austr. można sobie zdać sprawę o znaczeniu i doniosłości 
gdy przed żadną ofiarą, aby zapewnić jedność oj. |zachować się nadal spokojnie. Łaszewski mniemając,| Pszenica (za mierzycę) 2-50, żyto 4'60, jęczmień |umowy zawartej między królestwem włoskiem i 
czynny. Nabędą one tym sposobem o Jeden tytuł|że w ten sposób chcą go pozbawić praw dalszego | 1-60, owies 0:85, groch —, bób —, proso 2'40,|Francyą. Wszystkie dzienniki francuzkie poświę- 
więcej do poświęcenia się i wdzięczności innych | dochodzenia i że wymuszają na nim podpis, a mając | tątarka 1-50, kukurudza —, ziemniaki 0:80, drzewo |jcają wstępne artykuły tym dokumentom. Półurzę- 
prowincyj M powi , |nadzieję, że przecież wolność odzyskać musi, wzbra- |twarde (za siągę) 6'80, miękkie 5.00, siano (za ce-|Howe wychwalają je i podnoszą ze stanowiska 
W. K. Mość dawałeś zawsze przykład wszelkiej |niał się położyć podpisu i domagał się, aby go „przed | tnar) —, słoma —, koniez na paszę —. rancuzkiego i napoleońskiego; liberalne ze stano- 
abnegacyi; według ciebie N. Panie wzoruje się ten właściwego sędziego stawiono. W areszcie miotany CEREA viska włoskiego; inne mniej są zadowolone. Je- 
lud, i wabać się nie może, on, który widzi, że je- gniewem i do żywego oburzony obchodzeniem, dostał| Nowy Targ 3 października, Ceny targowe w | 158 La France łamanemi sztukami usiłuje pogo- 
go królowie nie szczędzą ani Życia ani korony ij obłąkania, które się wnet wyrodziło w szaleństwo, tak, | wal, austr. dzić znane swoje opinie z charakterem dziennika 
poświęcają się przedewszytkiem i w każdej okoli- |iż go oddano do domu obłąkanych. Tam popadł w| Pszenica (za mierzycę) 380, żyto 2-69, jęczmień |imperyalistowskiego. Zaklina ona dzienniki kiery 
czności Włochom. ; š prawdziwą wściekłość, Włożono nań kaftan szalonych | 9.29, owies 1:51, groch 3'81, bób —, proso —,|kalne, aby nie doradzały dworowi rzymskiemu 
Pozwól N. Panie, abyśmy w tej chwili z ser-|i z trudnością karmiono go. Wśród tego, krowni tego | tatarka —, kukurydza —, ziemniaki 1-09, drzewo|bezwzględnego oporu i przypomina, że podobne 
cem głęboko wzruszonem wyrazili ci uczucie ca- | nieszczęśliwego przedsiębrali zachody, aby go uwol- | twarde (za siągę) 5'30, miękkie 4-20, siano (za ce-|rady zgubiły nie jeden rząd. Pays zak daje na- 
łego narodu, który cię czci i kocha, i który wie, | nić, lecz nie chcieli przystać na stawiane sobie warun- tnar) 1-36, słoma 1-30, konicz na paszę Ki stępującą przestrogę: „W dniu, w którymby Papież 
że los jego nierozwiązalnie spojony jest z twoim |ki. Do d. 16 września Łaszewski pozostawał w takim EA okazał.. czynem i słowem, że przyjmuje podpis 
i twojej dynastyi losem. e ; ,, stanie oczekując wybawienia, aż takowe nastąpiło| Lwów 7go października. Na naszym dzisiejszym |Francyi na konwencyi jąko rękojmię bezpieczeń- 
, Konwencya z Francyą, oile nie wypłynie z niej, | wreszcie o godz. 3ej po południu — Łaszewski bowiem targu były następujące ceny przeciętne zboża i innych |stwa, że wierzy i ufa temu podpisowi, w dniu 
jako rzeczywiste następstwo: zobowiązanie pienię- | życia dokonał, : . , |artykułów: mec pszenicy (81 funt.) 2 złr. 80 cent.;|tym mógłby być pewnym, że Francya wymusi so- 
żne, jest według konstytncyi przedmiotem prero-| Tak opowiada ten wypadek pomieniony dziennik żyta (76 funt.) 1 złr. 52 c.; jęczmieńia (62 funt.) 1||bie poszanowanie tego podpisu, tak jak sama bọ- 
gatywy królewskiej: me wymaga sankcyi parla-| prawniczy, nie wyjaśnia jednak, czy Łaszewski był |głę, 35 cj owsa (48 funt.) 1 złr. 16 c; hreczki 1 dzie umiała uszanować go. Nie powiemy więc, że 
meniu. 6 SSR: istotnie obłąkanym, skoro podczas trzymania go w do- | głr, 77 cent.; ziemniaków 1 zir. 40 cent,; kubek|108y papieztwa są w jego własnych rękach, gdyż 
Co do przeniesienia siedziby rządu do Floren- |mu ME isaktowano, t jego familią o jego uwol-| krup pszenicznych 8 c.; jęczmiennych 21, e.; jagla- Aleta od Boga, ale powimy, że od samego pa- 
cyi, środek, RER e hok aropa lej zw pak: ie Sa sza zagadkowość tej spra-| nych 6 c.; hreczanych 3 f. mąki pszenicznej 5/, c.; |pieztwa zależy jego bezpieczeństwo i spokój.” 
ciąga za sobą wydatki, 1 będziemy musieli przed |wy tak tragicznie z zonej. żytniej 44) AU i 22 c.: jZauważano, że depesza p. Drouyn də Lhuys d 
yć zapisanie na budżecie na r. 1865 nadzwy-| — Jutro we wtorek dana będzie na dochód p. Ja- Enig. Aa Sa. aae POE Tae e i Fiare ij TA 


7 
czajnego kredytu ku opędzeniu ich. Obydwie Izby | nowskiego, artysty od lat wielu pracującego na tutej- 


20 c; wódki 18 stop. 80 e.; 15 stop. 36 c; 1 funt Wiata ang pea EL 01 wyraża się o 
) ł F „; łoju 20 e.; cetnar [si ochach i nie mieści w sobie żadnej nagany. 

uznają zapewne za stósowne zbadać przy tej spo- |Bzej scenie, komedya Bogusławskiego: Stare wiarusy N Pr Azow rg Każe 

sobności przedmiot, który tak z bliska dotyka in- |czyłi Opieka wojskowa. 


złr. 35 c; okłotów 73 c; sąg drzewa bukowego 12 Czytamy w Constiżużionnelu z podpisem p. Bo- 
teresów żywotnych narodu. — W ciągu dnia 8 i 9 pażdziernika dosięgła naj- 


złr. 60 cent., sosnowego 9 złr. 3 cent. wal. austr, |nifacego co następuje: „Mylnie doniosły niektóre 
. ; . lzi (Gaz. Lwowska.), |dzienniki zagraniczne, równie jak Le MNowoóliste 
Pragniemy, aby to zbadanie nastąpiło bezzwło- | wyższa temperatura -|- 8%0, najniższa =} 10,8, (obie de Rouen, że Cesarzowa napisała list własnoręcz- 
cznie, i przedkładamy z tego powodu W. K. Mci 8go), najwyższy 'stan barometru był 3324,06 o go.| WWiedeń'7 października. Targ na woły opasowe | D ido Ojca świętego. Cesarzowa żadnego listu nie 
dekret, którym parlament jest zwołany na Śgo |dzinie 6tój rano 8go, najniższy 3294,94 o godzinie pis 
przyszłego miesiąca. 2ej po południu 9go, przez oba dni wiatr zachodni z 


s Weg; s Gal; = prow; Rarem| pisała do Jego Świątobliwości." 
: $ $ , Przypędzono sztuk 1070 2029 117 3216] ;Znowu rozpowszechnia się mniemanie, że umo- 
(podp.) Minghetti— Peruzzi — Cugia— Pi- |mgłemi zboczeniami kn południu i najczęściej słaby, 
sanelli — Menabrea — Visconti- Venosta — powietrze dosyć zamglone, niebo zupełnie zaehmurzo- 


mierzoną. Nie należy się też zdaniem tego dzien- 
nika ładzić językiem dzienników włoskich, których 
wzburzenie jest sztucznem, a celem onego jest — 
chociaż wydaje się to być paradoxem — uśmierze- 
nie ludności. Wszyscy znakomitsi finansiści wło - 
scy są tego zdania, że tylko rozbrojenie jest w 
tej chwili możebnem. Minister Sella pod tym tyl- 
ko warunkiem przyjął tekę finansów, a dyrektor 


brojenia, odpowiednio do rozbfojeń Austryi. 
lateresem też jest gabinetu wiedeńskiego przed- 

stawiać położenie ogólne polityczne jako pokojo- 

we, albowiem minister skarbu p. Plener zamy- 


Głoszono, że Rada państwa w Wiednia ma być 
zwołaną na 8 listopada. Dotychczas nie nastąpiło 
to jeszcze i zapewne nie nastąpi przed nabraniem 
pewności o zawarciu pokoju z Danią. Niewiemy 
zresztą, czyby mając nie dłużej czekać jak mie- 
siąc na zebranie się Rady państwa, Minister skar- 
bu nie wstrzymał się raczej z zaciągnięciem po- 
życzki, lubo łatwiej stanąć z gotową rzeczą 1 za- 
żądać potwierdzenia tego co już zrobione, niż 
przyzwolenia na to, co ma dopiero nastąpić. Być 
może, że zwołanie Rady państwa opóżni Się. Sie- 
dmiogród będzie w niej reprezentowany. . | 
Na Bobotniem posiedzeniu konferency! wiedeń - 
skiej miał już, tym razem na pewne, zasiadać 
nowy pełaomocnik pruski p. Balan, O rezultacie 
tego posiedzenia nic pozytywnego nie słychać; 
wiadomo tylko, że szło o sumę ryczałtową do 
powzięcia z aktywów monarchii na rzecz księstw. 
Kandydatura księcia Fryderyka Augustenbur- 
skiego lepiej dziś stoi. Ajent jego p. Ahlefeldt ma 
przybyć do Berlina za powrotem p. Bismarka z 
Francyi, i zapewne nastąpią wtedy układy z Pru- 
sami co do warunków, pod jakiemi rząd pruski 
podejmie się popierać sprawę księcia. Z tego się 
pokazuje, że zawiodły się owe dzienniki co twier- 
dziły, iż |książę Fryderyk jest tak niezłomnym 
rycerzem, iż prędzej zrzecze się tronu, niż naru- 
szy zaprzysiężoną w r. 1848 konstytucyę. Wszak- 
że z konstytucyą tą nie byłyby 80 nigdy Prusy 
przyjęły. AZ i 
Patrie zapewnia, że rząd zastanawia się w tej 
chwili nad niektóremi zmianami tyczącemi się 
dyskusyi w Izbach. Między innemi, adres ma być 
tak jak w Anglii redagowany przez prezesa 1 
członków bióra i natychmiast ryczałtowo dysku- 
towany, nie zaś jak dotąd paragrafami. Tym spo- 
sobem  rozbieranoby, mówi Patrie, wszystkie 
kwestye polityczne i finansowe dopiero podezas 
dyskusyi budżetu. To też w tym roku budżet ma 
być przedstawiony Izbom we trzy dni po ich 
zwołaniu. La France niechce dać wiary tym do- 
niesieniom Patrie, i twierdzi, iż byłyby one kro- 
kiem wstecznym. Podobnież zaprzecza im telegram 
paryzki powyżej umieszczony. a 
Patrie ogłasza list ke kagen r 
dający na zarzut wołane jego tegoroczn - 
ms uczcie piły *posobności zebrania się Rad 
departamentowych. z s 
Wyższe duchowieństwo greckie w krajach ture- 
ckich protestuje przeciw sekularyzacyi klasztorów 
w Księstwach Naddunajskich, i oświadcza, iż nie 
przyjmie żadnego wynagrodzenia. Zbiorowa ta 
protestacya arcybiskupów i metropolitów ułożoną 
zostałą w Konstantynopolu w kancelaryi poselstwa 


Zakupili na targowisku: rzeżnicy wiedeńscy sztuk. 1761 | WA między Włochami i Francyą zawiera w sobie 
„ 1319 tajne waranki. Przypuszczenie to zrobiliśmy zaraz 


Minghetti za G. Manna — Della Rovere ze łudni : 10 non n n z prowincji i : Ji ; sis 
. po południn 9go krople dżdżu; rano 10go o go- RA : w pierwszej chwili, gdyż w samej rzeczy trudno | rosyjskiego. EH 

KAŻE CTI "IE"PONREEZORZOKANOZEN IC éj stan termometru =} 50,1 R., barometru | © osa targowiskiem kupiono » — | uwierzyć, aby podobna tranzakcya nie zawierała w Sian ma w Ameryce północnej nie różowo 
3294,97, Wróciło na prowincyą 5 » 136[s0bie punktów, których nie podobna w tej chwili | przedstawia się dla Południa. Teraz głoszą dzien- 
Kronika miejscowa I zagraniczna. — We wtorek dnia 11go października, Š. Filoneli zo ER szacunkowa jednój sztuki wynosiła 470 do| wyjawić. Domyślają sio baraz, że maranki i ty niki półaocne, że Ga «>= gg] rzad ir 
Ea AJ, i Placyd ien. funtów. czą się zastrzeżeń uczynionych przez rząd włoski| bywały zwykle przesadzane, z 
Kraków 10o pażdziernika. Wczoraj, jako w o- MI PREM Cena jednój sztuki wynosiła 137 złr. 50 kr. do cotio Rzymu jako przyszłej stolicy, oraz że się | matador nbori Nowego Jorku. Jenerał Grant 
ktawę święta Matki, Boskiej Różańcowej odbyła się| 156 ar —- m w; 6. odnoszą do pomocy materyalnej, którąby Francya | obsacza coraz ciaśniej stolicę konfederacyi, Rich- 


przed wieczorem po Rynku procesya ze światłem z ko- 
ścioła św. Trójcy OQ. Dominikanów, przy którym 
jest kaplica pod wezwaniem N, P. M. Różańcowej, 
Rok rocznie procesya ta odbywa się w d. 2 puździer- 
nika, wszelako deszcz zeszłej niedzieli, kazał ją od- 
łożyć na oktawę. = 

— Dziś obchodzili Starozakonni jedno z najwię- 
k iat swoich, Dxień Sąd a 

szych świąt 8w010h, ądny, który bez jadła 
i napoju przepędzają na modlitwie. W nowej bóźnicy 
na Podbrzeżu pięknym głosem pod przewodem śpie- 
wska śpiewano przepisane modlitwy. i 

— Dowiadujemy się, iż posadę opróżnioną profe- 
sora filologii, i literatury klasycznej przy Uniwersy- 
tecie Jagiellońskim otrzymkł Dr. Alfred Brandowski, 
nauczyciel gimnazynm poznańskiego, znany z prac li. 
terackich w zawodzie swoim, P. Brandowski wykła- 
dać ma po polsku, zajmie. więc katedrę wakującą tu 
jeszcze po profesorze Małeckim. , i 

— W sóbotę w nocy grób rodziny Mączyńskich 
[na tutejszym cmentarzu naruszony został zapewne 
przez złodziei, którzy wyważywszy drzwi grobu, 8zu- 
kali po tramnach jakich kosztowności. Ponieważ grób 
| jest głęboki, przeto aby się zeń wydostać, urządzili 
|z wiek tramiennych rusztowanie, po którem się na 
| wierzch wydobyli, Jeden człowiek niemógłby tego do- 
| konać i ciężkich drzwi żelaznych wyważyć. Należa- 
| łoby rozciągnąć baczność nad cmentarzem, by święto- 


mond, a jego podwładny jenerał Sherman nie prze- 
staje ścigać jenerała przeciwnego Early i ciągłe 
mu zadaje porażki. Zapewne, że znów w tej chwili 
druga strona przesadza Swoje zwycięstwa. a 

Juarez ustąpiwszy z miastą Monterey, wziął 
z sobą resztę wojska którem dowodzili Negrete i 
Ortega. Mniemają, że się rzucił ku północy w pro- 
wincyę Cohaluila, gdzie długo jeszcze może sta- 
wiać opór wojskom cesarskim, lecz bez nadziei. 

Do Tryestu przybyła wczoraj poczta z Aleksan- 
dryi, którą nadeszły doniesienia z Kalkuty z 31g0 
sierpnia i z Bombaju z 8go września. Pierwszy od- 
dział wojsk angielsko -indyjskich przeznaczonych 
wyruszyć na Butan, odejdzie w końcu październi- 
ka. Z Kalkuty odeszły już działa do Assanu. Da- 
wniejszy pretendent zagraża Tybetowi wojskiem. 
Rząd angielski nakazał nababowi w Kota zburzyć 
twierdzę, którą tenże buduje. Do Kaszmiru przy- 
było z Kokandu poselstwo prosząc o pomoc prze” 
ciw Rosyi. Między emirem Kabulskim a braćmi 
jego przyśzło stanowczo do zgody. Między muzuł- 
manami na północno- zachodniej granicy państwa 
indyjsko - angielskiego pojawiły się znów porres 
cye podburzsjące. Wyroki śmierci na uczestni ów 
spisku Umballi zamienione zostały na wieczne wy- 
gnanie w Andamany. Indyanie wmięszan! w spi- 
pi którzy uszli do Kabulu, nie znaleźli tam przy- 
tułku. 


TEATR. We czwartek opegrano na dochód p. M A dała Włochom w razie zaczepki z zewnątrz. W o- 
Amelii Mackiewiczównej ip. Baranowskiege Geldhaba a Nens jednego cetnara mięsa wynosiła 23 sir. — góje przeważa mniemanie, że konwencya 15 wsze- 
Fredry, i Zamek na Czorsztynie, operetkę z muzykąj * 0 26 slr. 50 kr. w. a. - |śnia jest zarazem traktatem odpornym między Wła- 
Kurpińskiego; w sobotę: Karpackich Górali Korze-| wawa | chami i Francyą na długie lata zawartym. A 
niowskiego. AR Ę ZES włoski stosując się go nowego pootaea, 

Oba przedstawienia wypadły co się zowie dobrze. ° w ego z przeniesienia stolicy do Florencyi 
W Geldhabie podnosimy szczególniej grę p. Raszow-|- Przeg ląd Polityczny. nkkazał ważne roboty fortyfikacyjne, a mianowi- 
TO 


skiego w roli tytułowej. Artysta dobrze ucharaktery. | cje umocnienie Bononii. We Florencyi samej czy- 
zowany, wybornie grał spanoszonego łapigrosza, ma- nią śpiesznie przygotowania dla umieszczenia dwo- 
jącego się połączyć węzłem krwi z księciem, uwydat- Dep esze telegrańczne. ru, parlamentu i ministeryów; zdaje się, że prze- 
niając wszystkie śmieszności podobnych typów. I re- niesienie tam contralnej władzy nastąpi w począt- 
szta ról w ogólności dobrze się grupowała około głó-| Hamburg 8 października. (Pr.)] Z Nowego- kach lutego. 
wnej Geldhaba, co przy żwawem wykonaniu, bo mię-|Jorku z dnia 24 września nadeszły tu pokojowe| Jak donosi depesza, Garibaldi miał się w koń- 
dzyakty tym razem były bardzo krótkie, zrobiło | pogłoski. cu oświadczyć przeciw konwencyi. 
przedstawienie bardzo przyjemnem i jednem z najlep-| Koldynga 8 pażdziernika. (?r.) Fmp. baron] (Listy z Rzymu twierdzą, że Ojciec św. miał 
szych na tutejszej scenie. Gablenz przenosi jutro główną ;kwaterę do Hor-| wyrazić przekonanie, że trzeba z wszelką prze- 
Jednak pomimo Fredry i tej okoliczności, że przed- | sens, miasta liczącego 5000 ludności, a które do-|zornością postępować w dzisiejszych okoliczno- 
ateniene dane było na korzyść dwu osób, dość czyn- |stało kwaterunek 5000 żołnierzy. Ządanem jest|$ciach, że jednak niepodobna łudzić się, aby się 
y AOE tutejszego towarzystwa, teatr był pusty. jak najlepsze zaopatrzenie wojska i wszystkie izby ało wejść w układy z królestwem włoskiem. Po- 
Geldhabie e. Zamku mo Czorsztynie, danym po | kwaterunkowe muszą być opalane. - ajemny dziennik Cornaca RE wychodzi te 
wych nie odzi 7 "wagę, że do komedyi Fredro]. Kopenhaga 8 października. (Br. Z.) Książę |faz pod tytułem: „Rzym oddany . aa 5 
czota; ai ab gej” nie dodawać tego samego wie-| Walii wręczył Królowi ważne pismo od Króla| | Dzienniki francuskie przytaczają skwapliwie ar- 
ba i a < ie ae nie po szwedzkiego. Niespodziewane rozdanie krzyżów |tykały prasy zagranicznej, podnoszące na nowo 
cienkusza. po Bić ne : wszystkim oficerom szwedzko-norwegskim, którzy | myśl kongresu, same jednak nie o nim nie mówią. 
Sobotnie przedzta wi z 7nie? w wojnie duńskiej brali udział, wielką u Skandy- | Kóln. Zżg twierdzi, że rząd francuski zapytał p. 
pe nawców sprawiło radość, Powszechnie spodzie- Į Bismarka, czy nie byłby przeciwnym teraz zebra- 
wają się zbliżenia: przyjacielskiego Danii i Szwe- |niu się kongresu; ten zaś miał sam. powieść od- 
i-|cyi. Poseł meksykański Mora przybyły do Szto-|powiedź w tym względzie do Paryża. Kölnische 


kradzcy nie obrali go gobie za bezpieczne miejsce 


aw. strza i zasad harmonii i kurtki zielonej strzelca Pro- | kolmu otrzymał order szwedzki Gwiazdy pół-| Zeitung utrzymuje także, że lord ' Clarendon 
Pr. A . i Žž 7 + . s e 
sąd Ni fe a in DNA Lwowa o. nadejściu tam ma "T kę rż służbie + tak zwanem | nocnej. 7 Eu : || będzie usiłował nakłonić „Anglię pa njati kongre- Cram“ 
ja sądu najwy ! wyroku, potwierdzającego | dominium +, J», p sza zostający, w owych] - Kopenhaga 8 października. Urzędowa Ber/|sq, a że misya admirała La Roncióre do tego sa: af ne su 
(wyrok: skagująoy Dra Floryana Ziemalkowskiego, po-| czasach w Żabiem jej nie miat, gra byłą! bardzo do-|Zingsk Tidende odpiera doniesienie N. Frankfun |niego odnosi się przedmiotu. Dotąd wiemy tylko, Ostatnie depesze telegrańczne „ ` 


| sła krajowego, tudzież wice-dyrektora lwowskiej, filii 
banku kredytowego, 28 zbrodnię Naruszenia spokojno- 

| ści publicznej na trzy lata więzienia, wliczając 10 
miesięczny areszt pod śledztwem. Ponieważ p. Zie- 
miałkowski wypuszczony był na wolną nogę z powo- 
du słabego zdrowia, przeto za nadejściem wyroku 
potwierdzającego karę, na nowo w.d. 4 b. m, został 
aresztowany. 


bra. P. Szymański jako Rewizorczuk, pani Szymańska | Zżg co do przyjęcia na konfereneyi wiedeńskiej | ż admirał ten udał się do Wenecji ; przynajmniej 
nowej zmienionej propozycyi pokojowej. Dzienni twierdziły dzieuniki niemieckie. La France 
urzędowy pyta: Q znaczy przystanie na podsta, jdonosi, że cesarstwo rosyjscy przybędą do Nicei 
wę pokojową, skoro takowa naznaczoną już była| dopiero 15go t. m., a „zapewniają, mówi tea 
w punktach przedugodnych z d. 1 sierpnia? Sta-|dyiennik, ze nasza eskadra morza Śródziemnego 
i|nowcza zgoda jeszcze nie: nastąpiła, p zebywać będzie w okolicy Nicei od 10 do 20go 
: A Paryż 8 października. (Pr.) Constitutionnel z po- | dla tem wpanialszego przyjęcia, które przygoto- 
- eliczk stą naturę wieśniaczą, uwydatnioną prostymi ale tem | wodu ogłoszenia tekstu konwencyi zamieszcza | wują tam dla cesarstwa rosyjskich.“ Ks. Hubert 
>—— Pożar w Boguoicach pod Wie sh a w nocy Kgo| silniej działającymi środkami. Słowa komisarza do |artykuł wielbiący. Pogłoska o tajnych artykułach | odpłynął z Marsylii do Genui. 

b. m. o którym donieśliśwy, wypadł na szkodę p,|oficera: „Patrz pan na ten prosty a głęboki wyraz | przyłączonych do konwencyi, nabiera wiary. Mó-| | Przed kikoma dniami puszczono parę raży po- 
Mendla Ebbera i dwóch jego sąsiadów, którym zgo- | uczyć tych ludzi“ tym razem nie były kłamem, lecz|wią, że Garibaldi - opuścił Kaprerę i że zasiędzie głoskę o bliskiem powołaniu progresistów do mi- 
rzały stodoly ze zbożem, Szkoda wynosi 2,817 złr. najrzeczywistszą prawdą. Również natnralnem , pro- i 


zgoda -|w parlamencie." Pepoli ubiega się o mandat depu- |nisteryum w Hiszpanii. Zdaje się, że wieść ta zo- 
Ponieważ pada podejrzenie, iż ogień był podłożony, [stem dziewczęciem wieśniaczem , górskiem3 była pani |towanego, aby [ay konwencyi. Budowniczy i| stawała Ý śniąska z pogłoską o uznaniu królestwa 


=> 


my za tem |większą zaletę, że najczęściej zdarzało 


; j 1878. — Akcye 
się nam widzieć na scenie Rewizorczuka jako boha- lej północna 


. 1864 81:20 — 
Losy z r. 1860 9040. — Losy z r 
pazyć 10 października. Renta w końcu 65:45. 


zoor ZEZTTISZY EAC = ZO ROEE 
REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Ksawery Masłowski. 


zz A NON r 


f 


trzeć, aby konwencya przeciw Austryi byłą wy-' 


jego ministerynm Blanc zajmuje się projektem roz- 


| 
| 


i 


śla rozpisać nie ową pożyczkę 30 mi. c 
nów złot. reńs. opartą na p ach 


CZĄS z Wtorku 11 Paźdzlernika 1864. 


Dywidendę od akcyj kolei warszawsko-wiedeńskiej po rubli 5,| W ogrodzie Zakładu rolniczego 
» » użytkowania tejże kolei „ 2dliw CZERNICHOWIE, 


, 
wypłaca podpisany od dnia dzisiejszego do 18go października bez potrącenia (ostatnia poczta Kraków), 
za zwrotem kuponów z r. 1865, które w arytmetycznym porządku skonsygno- znajduje się do nabycia kilkaset 


wane być mają. płowej i Drzewek owocowych, 
Kupony, na które już pierwej wypłacona została częściowa dywidenda jako to: Jabłonie, Gruszki, Śliwki, Wiśnie 
w kwocie rubli 1 kop. 50, zostaną wypłacone teraz tylko z resztą rubli 3 kop. 50. |; kilka gatunków Winorośli franeuzkich. 
Krakow 22go września 1864. Zamówienia, na listy frankowane 


Antoni Hoelzel. wskazujące dokładnie miejsce odbioru i 


sposób TTE uskutecznia miejscowy 
ogrodni 
D” Frommer'a prywatny Zakład lekarski 
Oberdóbling Nr. 248, 

oddalony 10 minut od samego miasta, urządzony na sposób paryzkich „Maisons de santé,“ 
ze wszelkiemi wymaganiami potrzeb lekarskich i z wszelkim komfortem w tym celu, by 
chorym niemającym należytego starania u siebie w domu, szczególnie obcym słabym, przy 
troskliwem lekarskiem czuwaniu, udzielić zaspokajającój i starannćj opieki, oraz pomocy naj- 
słynniejszych lekarzy i profesorów wiedeńskićj szkoły wyższój i tychże wyzdrowienie w naj- 
możliwszy, najpewniejszy sposób uzyskać, a to tak, żeby słaby czuł się być nie w szpitalu, 
lecz w uprzejmem kole własnego domu. 

Do tego Zakładu przyjmują się chorzy płci obojćj, niemnićj i ich przynależni; tak- 
że położnice z zaręczeniem zupełnćj dyskrecyt. 

Względem starannćj opieki i zaopatrzenia chorych we wszelkie potrzeby lekarstw, ką- 
pieli zwykłych i lekarskich, niemnićj kuracyi wodą, zaprowadzone zostały najodpowiedniejsze 
urządzenia. — Bliższych szczegółów udziela 

(1132-7-36) T. Dyrekcya Zakładu w Oberdóbling NW. 248. |; 


PISARZE 
Banku Pobożnego 


w KRAKOWIE 


Na żądanie strony interesowanej zawiadamiają, 
iż od zastawów: 1) Łańcuszek i Zegarek złoty, 
dnia 10 Grudnia 1861 r. do N. 80, pod lit, .,— 
2) Kochelka próby 13, łutów 7/, i Pierścionek 
dukat. 1%,, dnia 29 Kwietnia 1862 r. do N. 19, 
pod 'literą C. w Banku pobożnym złożonych — 
według oświadczenia zgłaszającej się o wykupno 
jego osoby, kartki czyli rewersa Bankowe za- 
ginąć miały; przeto wzywają wszystkich interes 
w tem mieć mogących, aby najdalej do 1go Listo- 
pada 1864 r. zgłosili się, gdyż w razie przeci- 
wnym zastawy rzeczone osobie zgłaszającej się 
nieząwodnie wydane będą. 


Kraków dnia 30 Września 1864 r. 


Ks. M. Tylkowski, P.B.P. Stachowicz K.B.P. 
(1327--3) 


(1228--3) 


: Ę Ignacy Szmycińnski. 
w Wiedniu, 


Handel przy 
BINDER 


w Bernie, Stadt 


KA 


yy arcyksiążęcym ogrodzie zamkowym 

w Cieszynie, w Szląsku austryackim, 
jest do sprzedania przeszło 6,000 sztuk drzewek 
owocowych: jabłonek, gruszek, śliwek, cze- 
reszeń, 5 do 8 stóp wysokich, po 35 do 
42 centów — brzoskwiń i moreli do szpa- 
lerów po 50 do 70 centów; — wysokich 
orzechów włoskich po 80 cent., niższych od 
3 do 4 stóp po 45 centów; — więcej jak 
100 gatunków francuzkich częściej kwitną- 
cych róż zwanych Remontant , najnowszych i 
najpiękniejszych od 3 doj 6 stóp po 40 do 70 
centów; — wiórzb płaczących Salix baby- 
loniea foemina, wytrzymujących naszą 
zimę bez obwijania, 5 do 6 stóp wysokich po 
60 centów. 5 

Uprasza się adresować: 


Jakób Merk, ogrodnik w Cieszynie, 
(1340-1-3) 


KANTOR KOMISOWY 


LUDWIKA SROCZYŃSKIEG0 


przy ulicy Floryańskićej pod L., 335 
w krakowie, 


potrzebuje kilku dzierżaw od 
przyszłego św. Jana, 


Jednę na 5.000 zł. reńs. mnićj więcćj; dwie 
po 2.000 lub 3.000 złr.; kilka po 1.000 złr.; 
i kilka po 300, 400, 500 i 800 złr. rocz- 
nego czynszu. Dzierżawy te mogą być poło- 
żone w zachodnićj lub wschodnićj Galicyi, 
w W. Ks. Krakowskiem lub Królestwie Pol- 
skiem. Zpomiędzy pp. Dzierżawców są tacy, 
którzy są w stanie zaliczyć kilkoletni czynsz. 

Chcąc zawczasu zrobić dotyczące kontrakty 
dzierżawne, i aby uniknąć rozwlekłćj kores 
pondencyi, uprasza Kantor rzeczony JWPP. 
Właścicieli dóbr ziemskich, mających chęć do 
wydzierżawienia takowych, o łaskawą przesył- 
kę wypisów, mianowicie zawierających: poło 
żenie majątku, rozległość gruntów, łąk, past- 
wisk, jakość i ilość zasiewów zimowych i wio- 
śnianych, gatunek gleby, ilość kóp krescencyi 
ogólaćj, ilość zasiewów z jednego roku, wy- 
młot tego peryodu. Prócz dochodów z ziemi, 
jakie są dochody suche? Jakie podatki w czyn- 
szu porachowane lub od tegoż strącone bę- 
dą? Jak wysoki czynsz roczny? Jakie inne 
ciężary winien dzierżawca ponosić? 

(1266-2-6)T. 


do paszportów potrzebną, z cesarsko-ro- 
syjskiego konsulatu w Brodach, zała- 


twiam w przeciągu dni 4° za cenę złr. 4 
Karol Herrmann w Krakowie. 


WĘDLINY 


pragskie wyborowe 
Szynka . . 42 cen. za 1 funt. 
W edzanka (Boczki) 38 „ s 
ciągle na składzie u Marota Her- 
enama * Krakowie. (1292-3777 


ESSENCYA 


z Salsaparyli Colbert. 


NAZOWAACA 


c. k. uprzyw. 


RAA 


A, 


się jak najspieszniej i najtaniej. 


zniżonój cenie. 1 flaszka kosztuje 
Środek ten jest dla każdego 


natychmiast pocztą. 
(1284-3-6) T. 


DYREKCYA GŁÓWNA 


Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 
W KROLESTWIE POLSKIEM. 


N 137%] Na skutek żądań, przez rozmaite prywatne osoby wniesionych 
o wystawienie i wydanie duplikatów w miejsce zniszczonych lub zatraconych 
bądź skradzionych im Listów zastawnych i kuponów, wymienionych tu w do- 
łączającym się wykazie,*) pod datą niniejszego obwieszczenia urzędownie po- 
świadezonym, stronnie liczbowanych prócz karty tytułowćj 8 zawierającym, 
i po udowodnieniu przez każdego z poszkodowanych środkami przez prawo wskazanemi, iż był rzeczywiście ostatnim posiadaczem Listów 
zastawnych i kuponów w wyżej powołanym wykazie umieszczonych, i że Listy, oraz kupony przezeń poszukiwane temi właśnie nume. 
rami, jakie wymienił oznaczone były,Dyrekcya Główna w wykonaniu Art. 124 i następnych, prawa z dnia 1go (13) Czerwca 1825 roku 
$ 243, i następnych prawa z dnia 2 (14) Marca 1826 roku, i Art. 48 prawa zdnia 28 Czerwca (10 Lipca) 1860 r., wzywa niniejszem 
każdego posiadającego którykolwiek z Listów Zastawnych lub kuponów wyżej powołanym wykazem objętych, aby sję z takowym zgłosić 

do Dyrekcyi głównej Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego, 

w ciągu roku jednego, licząc od daty na niniejszem obwieszczeniu wymienionćj; 
te bowiem z rzeczonych listów i kuponów, z któremiby się w oznaczonym przeciągu czasu nie zgłoszono, za niemające żadnej war- 
tości ogłoszone zostaną, a w ich miejsce duplikaty stronom interesowanym wydane będą. 

Jeżeli zaś posiadacz zakwestyonowanego Listu Zastawnego lub kuponu, zgłosi się z nim do Dyrekcyi Głównej, i poszukującemu wła- 
sności tego Listu lub kuponu zaprzeczy, to Dyrekcya Główna okazany List lub kupon zatrzyma — okazicielowi wyda Świadectwo zatrzy- 
mania, i o tem poszkodowanego zawiadomi przez Woźnego Sądowego. 

W ciągu sześciu miesięcy od daty takiege zawiadomienia żądający wydania 
duplikatu, 
winien złożyć Dyrekcyi Głównćj dowód wydanego pozwu do Sądu Cywilnego, i opłaconego wpi- 
su lub skargi do Sądu karnego, 
a wyrok stanowczy i ostateczny lub prawomocny złożyć Dyrekcyi Głównej w lat trzy po tem zawiadomieniu, jeśli sprawa wytoczoną 20- 
stała na drodze Cywilnej, a w lat pięć jeżeli poszła na drogę Karną. Sprawy cywilne tego rodzaju będą sądzone z rejestru terminów skró- 
conych, a wpis przez powoda opłacony, może być przez pozwanego podniesionym. Po fpływie powyżej oznaczonych terminów, jeżeli 
ag | wzmiankowane dowody nie będą złożone, spór uważać się będzie za niebyły, a Dyrekcya Główna przywróci obieg zakwestyonowanym Listom 
>| ub Kuponom. 


Jeden z najdawniejszych i najskute- 
czniejszych środków roślinnych, krew 
czyszczących, w chorobach sekretnych 
syfilitycznych, zanieczyszczeniu krwi i 
wyrzutach na ciele. Metoda użycia w pol- 
skim języku. 

Dostać możną w Paryżu w aptece p. Colbert 
w passażu Colbert, Nr. 7 et 8. Skład główny dla 
Królestwa Polskiego u p. Galle w Warszawie, w 
Wilnie u p. Chrościckiego, w Lublinie u È Ma- 
zurkiewicza, we Lwowie u p. Rukera, w Krako- 
wie u p. Bruno Mieczyńskiego. (963-10-) 


| J. 6. Poppa, 


od firmą 
K 
poleca szanownemu Duchowieństwu oraz szanownym  Dobrodziejom 


kościoła swój obficie zaopatrzony 


Skład ornatów i ubiorów kościelnych 


wszelkiego rodzaju, również 


G skład fabryczny 


wszelkich do służby Bożej potrzebnych przedmiotów metalowych z al- 

pacca, ze srebra, srebra chińskiego i pozłacanego bronzu po najtańszych 
cenach fabrycznych. 

NEB. Zamówienia na wszelkiego rodzaju chorągwie, baldachiny, itp. 

do obrzędów kościelnych służące artykuły przyjmują i uskuteczniają 


Z powodu licznćj sprzedaży sfałszowanego 
krew czyszczącego Syropu 


„Sirupo Pagliano z Florencyi,” 


urządziłem główny Skład mego prawdziwego krew czyszczącego Sy- 
ropu w Weidniu u pana Józefa Raftl, Praterstrasse Nr. 15, po 


niezmierne usługi szczególnie w początkach słabości, a to tem wię- 
céj, jeżeli lekarz nie jest w pobliżu. Zamówienia uskuteczniają się 


Hieronim Pagliano, 
Profesor lekarskiego wydziału we Florencyi. 


Dobra na sprzedaż. Pokój 


Wieś Kociubińce wielkie w ob- 
wodzie Ozortkowskim obok Kopyczyniec po- 
łożona, mająca pola ornego w najlepszój gle- 
bie podolskiej około morgów 1860, sianożę- 
ci około morgów 250, lasu morgów 450, sta- 
wy dwa, jeden morgów 110, drugi morgow 
55; prócz tego propiaacyę z dwoma młynka- 
mi. Budynki gorzelnisne, ekonomiczne i mie 
szkalne są powiększćj części murowane. Ta- 
bula“ zupełnie.czysta, — Mający chęć kupie- 
nia może się zgłosić do W. Kornela Horo- 


(1220--3) T | dyskiego, w Tlustenkiem, poczta Husiatyn. 


(1249-9-16)T 


w kościelnych 
ZAJICZEK 


rapfengasse Nr. 


YW Y w / U 


cry 
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T (1246-4-15) 


1 złr. 50 c., — tuzin 16złr. 
ojca famili niezbędnym, gdyż czyni 
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Młody) asystent 


aptekarski, 


z przyjemną powierzchownością i dobre- 
mi zaletami, szuka posady w aptece któ- 
rójkolwiek miasta Krakowa, Lwowa lub 
większego miasta w Galicyi. _ (13362 3) 
Adres: „Do Chorostkowa pod lit. M. S.* 


Stadnina Koropiecka 


Antoniego Mysłowskiego. 
„„, po największćj części krwi angiel- 
Be słkićj. pochodząca z nap iosano 
5 ystada lorda Bentink, troskli- 
PRO wie i umiejętnie prowadzona, będzie 
przez połowę zmniejszona, 
i dnia 10 Listopada r. b. w lńoropcu 
licytowana. à 
Trzydzieści Volblutów pochodzenia La- 
nercosta - Bay Middletona - Touchstona, 
Kolwicka i Emiliusza, i 50 Halbblutów 
z matek oryentalnych, między temi 6 par 
zaprzężnych koni od 15%, do 46%, 
Matki źrebne, ©giery wierzchowce 
2, 3 i 4 latki. 
S~ Te konie są przez miesiąc Październik 


z meblami lub bez mebli, 
ze stołem, usługą i 
wszelkiemi wygodami, jest każ- 
dego czasu do wynajęcia. 

Możnaby tam mieć lekcyę i konwersacyę 
francuzką. — Bliższa wiadomość w Ad- 
mintstracyt „Czasu.“ (1330-3-5)T 


GRONA wiedeńskie 
SR 1 węgierskie 
ŚR. nadchodzą co dzień Świeże do Handlu 
Edwarda Fuchsa 
w KRAKOWIE.  (1301-2-y 
IS” Wszelkie obstalunki zamiejscowe przyj 


ER] | muje i takowe jak najpunktualnićj i po ce- 
sza | nach najumiarkowańszych uskutecznia, 


Korzeni i Win 


> MIKOŁAJA JAWORNOKIEGO 


w Głównym Rynku pod L. 39 
w domu Ws Kirchmayera 
W KRAKOWIE, 


otrzymał świeży transport 


NERBATYV 


prawdziwej 
karawanowej 
zkińazamia, 


w paczkach oryginalnych oplombo= 
wanych Po, 4, 4 11 funtowych po 
cenach 3, 45, 6, 7 i 40 złr. w. a. 


Wieś Kobylec, 


(1038-11 -) 


26 |" powiecie Dobczyckim, granicząca 
4 | z Łapanowem, obok gościńca publiczne- 
NĘ|go położona, jest w każdćj chwili wraz 
N4 |z inwentarzem z wolnój ręki do sprze- 
ś£ | dania, — Bliższćj wiadomości udziela się 
ZA |na miejscu, lub listownie pod adresem: 
DIR. W, w Kobylcu — poczta Gdów. 


(1316--3) 


= |Połowa wsi Meteniowa, 


w obwodzie Złoczowskim, 
przy samym gościńcu murowanym tarnopo!- 
sko-lwowskim, — pola ornego morgów 210, 
lasu 300, sianożęci 50, dom mieszkalny nowy, 
budynki gospodarskie wszystkie nowe, do- 
chód z propinacyi 600 złr., — jest w każ- 

dym czasie z wolnój ręki do sprzedania, 
„Bliższa wiadomość na miejscu, poczta Z bo- 
rów, od Włodzimierza Rozwadowskiego. 

(1335--3) 


Zimowa pora NIĘ 


w BADENI 
pod WIEDNIEM.. 


o zimowe pomieszkania dla całych fa- 
milij, lub pojedynczych gości kuracyjnych, 
jako tóż względem przyjęcia na zupełne u- 
trzymanie, należy się udać pod adresem: 
„Mirektions- Kanzlei 
der städtischen Bäder in Baden bei Wien. 

(1308-1-6)T 


TEATR POLSKI 
W KRAKOWIE 
pod Dyrekcyą 
Adama Mitłaszewskiego. 
We. Wtorek dnia 11 Października 1864, 


NA DOCHÓID 
Antoniego Janowskiego: 


Stare Wiarusy 
OPIEKA WOJSKOWA. 


Komedya w 3 aktach, oryginalnie napisana przez 
St. Bogusławskiego. k 


WEE *) Odnośnie do powyższego ogło- 
szenia dołącza się do dzisiejszego Numeru: 


„Wykaz listów zastawnych i ku- 
ponów Towarzystwa Kredytowe- 
go,ziemskiego w Królestwie Pol. 
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Nakładem i czcionkami Drukarni „CZASU“ W. Kir 


Odpowiedzialny Rządca Drukarni Antoni Rother. 


